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Kraków, 4 lipca.
Wśród wiru namiętnych walk i sporów o go- 

liiość prezydenta miinstrów, wśród chaosu za- 
liekiych walk partyjnych, liczne i poważne 
pono mężów politycznych i społecznych dzia- 
laczów wystąpiło z deldaracja proigramową, 
»gla.szająoą powstanie w Polsce zespołu połi- 
pyczncig’0, rozipuczynaiiąiccgo praco pod hasłem: 
►wszystko dla państwa« *) Nazwiska zaloży- 
tieli togo oibozia, działalność mh dotychczasowa 
i poważane, niic wssipólnogo nie mające z frazto- 
icgją, postawienie przez ni.ch sprawy i zalkre- 
ilenie sobie zadań i celów działalności — są 
lostaiteuzną rękojmią, że liasla przez nich ogło­
szone nie są tyfliko sztadairami wywieszanemi 
n dnie onocizysite, ale istotnemi, rzoczy.wistiemi 
rskaźnilkdmi praicy, którą 'dla paiistwa -podjąć 
laieizy.

Czas był najwyższy na rozpoczęcie takiej 
pracy, jaiką soibie now-e to ugrupowanie nakre­
śla. Kiwew ienifc praworządności i poczucia, pań- 
stw^nwago, hasło Polski silnej i zwartej we­
wnętrznie, isitotnie demokratycznej i konstytu­
cyjnej, szanującej prawa wszystkich baz wy­
jątku jej obywateli j uczciwie dotrzymującej 
zobowiązań wobec naiiodów innyich — rolski 
wirestzcie, ojpartej na organizacji gospodarczej 
żywotnej, rozwijającej się przy pomocy pań­
stwa — ale nie skrępowanej wybujałym *ta- 
tyzmeim: oto program nowego zrzeszenia poli­
tycznego.

Nic są to hasła może nowe, ale nowem jest 
ich postawienie. Pyły one w obiegu — to praw­
da. A le stało się z niemi to, co się dzieje 
k liozmuiiaimi zbyt często używanemi w grze —  
wytarta została 7. nich wszelka treść istotna, 
stały  sio one tylko hrzękadłami, służąecmi ró­
żnym purtjom dla reklamowania się i różnym 
kuglarzom dla żonglerki poPtycznej. I dizięki tę ­
tnu. przestano już brać je na serjo. Wraz z tre­
ścią —  traciły swą wartość. Nowy zespół pra- 
gn.e przywrócić tym hasłom treść i znaczenie.

I wybrał do togo drogę najwłaściwszą. Nie 
l i t f o r z c n o  b o w  i e 111 n o w e g o ,  j e ­
s z c z e  j e d n e g o  s t r o n n i c t w a ,  któ- 
raby musiało znaleźć się cdraizn w wirze walk 
partyjnych i wyborczych, w namiętnym wyści­
gu. do mandatów poselskich j mi.nisterja.nych 
tiek. U t w o r z o n o  b l o k ,  1 1 o ż o n y  z e  
s t r o n n i c t w -  i jednostek, mający na celu 
nie pry walną robotę polityczną na swą własną 
korzyść, —  lecz wyłącznie w^iólna działalność 
w  obronie zagrożonyTh najistotniejszymi) inte­
resów państwowych. Każde stronnictwo, które 
■w skład Unji Narodowm-państwow ej weszło, 1 
czy to Polskie Stronnictwo Demokratyczne, 
czy  stronnictwo Prawicy Narodowej istnieć bę- 
dią nadal i dzialać-.będą nadal w zakresie swoje­
go programu. \Vszyscy działacze politjTzni, czy 
społeczni, pozostaną nadal sobą, czy to konser- 
•w'atviści, czy to bardziej lub-mniej radykaln’ 
demokraci, łmczą to oni jednak w sUnjD 
dla pewnych, ściśle określonych celów, dla 
działalności, mającej na celu obronę sprawą 
Które niotyiko ■uwzystkim strunnictwmm stoją­
cym na gruncie praworządności wdnny być 
wspólne, ale i każdego obywatela państwu ży­
wo obchodzić powinny: dla obrony' lekceważo­
nej u nas praworządności, dla obrony depta­
nego. tonącego w' wezbrańwch lalach dcmago- 
ig.jł ‘poclzucia państwowego, dla obrony isto­
tnej de mokra® pized cora-z bardziej panoszą­
cą się reakcją.

Unia nie j5?t więc partją, ale przymierzem, 
w którem sie wiążą stronnictwa i jednostki dla 
obrony etycznych i organizacyjnych podwalin 
bylu państwowego.

Niełatwre to jest zadanie. Miarę zaś tych tra- 
'dinoś ap które przezwyciężać będzie trzeba, mo­
gą ,iuż dzisiaj dać głosy prasy reakcyjnej, wi­
tające fakt powstania »Llnji« i jej deklarację 
programową. Ale założyciele »wnji« nie mają

* Deklarację »Unji Nar Pamtw.» załączyliśmy 
do poprzedniego numeru »N. lłefomy*. Pzyp. 
Red. - . .  '

złudzeń. Wiedzą, że niema takiego zarzi tu, 
oskarżenia i oszczerstwa, od którego byliby 
wolni. Wiedzą, że gdy staną w obronie autory­
tetu państwa i jego władzy najwyższej przed 
orgją obelg i anarchistycznego nieposzanowu- 
nin władzy najwyższgj Rzeczy pospolitej —  to 
spoilcają się z zaizutem pretorjanizmu behwe- 
derskiego. Nie cofną się jednak przed spełnie­
niem swogo zadania, nie baczac na zarzuty 
: niezależnie od tego, kto w tym Belwederze 
.kólad&ć będzio.

AYiedzą także założyciele »Unji«, że spotka­
ją się z najłatwiejszym i najbardziej na dema­
gogię obliczonym zarzutem »judofilstwra«. Nie 
bedą się go jednak łękać. Wiedzą, bowiem, że 
d o  u m o c n i e n i a  p o l s k i e g o  ch a '-  
r a k t e r u m i a s t ,  do którego w  myśl swej 
deklaracji dążyć będą, nie prowadzi droga 
krzykactwa szowinistycznego, ale spokojna 

i zgodna działalność gospodarcza. Równocze­
śnie ś ci/śle pTz ostrzegać będą ducha koai- 
slyhucji. zaipeiwniiającej poszanowanie praw 
każdemu obywatelowi polskiemu bez względu 
na wy znanie 1 narodowość, i faktyczną swobo­
dę rozwmju każdej mniejszości narodowej, pod 
wtfrunkicin IojalndSci w'obec państwa.

Inicjatorzy »Unjii zdają sobie wreszcie spra 
■wę z tego, że gdy występować będą przeciw 
niesłychanemu obniżeniu poziomu etycznego 
w działalności stronnictw', to ujrzą przeciw sio- 
bic zmobilizowauy' c-ały obóz dcniagogji nacjo­
nalistycznej j partyjnictwa, zagrożony w swo­
im stanie posiadania, bo rozumiejący muno 
■wszystko, że wrpływ istotny i poważny w nag­
rodzie musi się oprzeć na prawdzie i sile mo­
ralnej, gęśli ma zyskać trwałość. Wiedzą o tern 
założyciele ;.Unii« i dlatego nie uchylą się od 
walki z demagogią, pewni, że w  walce tej ster­
uje przy nich poważny odłam inteligencji pol­
skiej, która w' interesie państwa i w interesie 
własnym musi sięgnąć po bardziej czynną i zda 
cydcwnaną rolę wr życiu narodu, jeśli nie chce 
zatonąć w fali .szowinistycznej lub przekreśloną 
być talk, jak w Roęji, przez wybuch namiętności 
klaiso/wcj, do sprowokowania którego jrze niopo 
eizyialna działalność zaitówno komunistycznej 
lewicy, jak i anarchistycznej reakcyjnej prawi­
cy, uważającej się za »wsz.yistko«, co jest w pań­
stwie narodowo czujne na, uczciwern, rozum- 
nem, zatroskaniem o przyszłość*.

To też ze spokojom i poczuciem odpowie­
dzi,dności staja Unja N anod o w'o- Państwowa do 
pracy. Wiemy bowiem, że jest w Polsce spory 
zastęp ludzi dobrej woli, którzy' wyż.cj cenią 
interes państwa, niż interes partji, żo istnieje 
poważno kolo inteligencji,. która, ze wstrętom 
odwraca się od demagogii i wde, że, przystę­
pując do pracy' yrśród almosfery izafutej, na 
współpracę poważnych sfer społeczeństwa li- 
cz.yć może.

* Odchodzę w środku mej pracy. Opirsczam 
ją dlatego, że po iprzoszło 4 godzinnych konfe- 
cncjach z obecny(m szefom rządiu^gpo dokład­

nej rozwadze doszedłem ja i najbliiżsi moi do- 
.adcy j wisipółipraicoyyniicy w ministerjium skar­
bu do zgodnego przekonania, iż waTOnki kon 
'ynuowania pracy poizezemnie ro-zipocziętej, dl? 
innie już nie istnieją. Minister skarbu, sipraw 
zagranicznych, handlu |  przemysłu, oraz mini­
ster prezydent stanowić mieszą zwarte i soli­
darne grono, jednolite .v zapatrywaniach na 
dzieło naprawy słiarbu łub conajmniej zbliżone 
>v pogdądalcłi na . .zasadniczo materje, poniadto 
7. uwagi na nader ciężkie i trudne położenie 
finansowe państwu, prezyidlent Rady ministrów 
i minister skarbu miusizą być najzupełniej je­
dnomyślni co do aj oceny położenia, b) zasto­
sowania środików zaradczych i c) sposobu po- 
słępcwama.

Podane przez dziennik, który mnie zwn.Pza 
od dńia, w któryim zostałem ministrem skarbu 
i nieomal co dzień atakuje, wmrunki, od któ­
rych uzależniłem moje wstąpienie do obecne­
go gabinetu są najzupełniej zgodne z prawdą. 
Ubo1 enrać tylko należy, ze dziennik ten, dła 
ścisłości i pełnego obrazili, nie podał tych wa­
runków', które mi stawiano. Po długich konfe­
rencjach z p. prezydentem gabinetu nabrałem 
tego samego przekonania, któremu i on dał 
wyłaz w rozmowie z jednym z naszjch panów 
z ministarjuim skarbu, że moje i jego zapatry­
wania na sprawy gospodarcze i finansowe są 
tak odmienne, iż w razie wstąpienia, mego do 
gabinetu; po joanymi lub dwu posiedzeniach 
Rady ministrów, wisipółprace nasze, wedle 
wszelkiego prawdopodobieństwa, okazałyby 
się niemożliwe.

Ponieważ osobiście jestem zwolennikiem sy- 
tuacyj prostyicih i jasnych i kąiżdą rzecz traktu­
je szc-zerzc i uczciwie, nie uważałem za właści­
we wstępować do gabinetu po to, aby za ty 
dzień z niego wystąpić — hałatmirrąc opnję  
publiczną. Nie należę do tyłch, którzy dirżą
0 fotel ministerjaln.y, trzymając się go kurczo­
wo. Przyszedłem tu po to, aby państwu służyć. 
Z chwilą, gdiy. nabrałem przeświadczenia, iż tak 
jak uważam za potrzebne, pra^owaćbym nic 
mógł, prosta uczciwość nakazuje mi odejść. 
Wierzę, że wszyscy uczciwi i rozumni z/danie 
moje podzielą —  o innmcii z-upelnie nie dbam
1 nie interesuje mnie iob o piwa w tej mierze. •

Zamieszczając pożegnalna mowę mim. Michal­
skiego nie możemy, pomimo uznania dla wiel­
kich -wysiłków i pracy dla ustępującego min;- 
stra. obronić się przed przykrem zdziwieniem, 
że uznał za stosowne w takiej właśnie chwnli 
.stawiać, do pewnego stopnia, jw stan oskarże­
nia. nowy rządi, w którego skład nie wszedł. 
Albo już należało powiedzieć wszystko, a więc 
w jakilch punktach nie zgadzał}' się poglądy fi- 
nniisowo-gOiSpodaircze dra Michalskiego z opi- 
nją nowego premjora, albo woigólc nie należało 
na odlchodńem, — wobec urzędników, którzy do 
notYego prezydenta- rządu i do nowego ministra

skarbu., winni mieć zaufanie, —  o tych kwe- 
stjaoh -wc-ale wspominać.

Tę ostatnią metodę pomijania przyczyn swo­
jego ustąpienia, stosowali dotąd wszyscy od­
chodzący ze Swoich stanowisk ministrowie. Nie 
był pod tym względem wyjąfktem nawet tak 
poważni' finansista, jak Biliński, chocia-z miał 
poważniejsze może od dira Michalskiego powo­
dy do rozżalenia z powodu sposobów, laldch 
do jogo usunięcia użyto. Minister spraw zagr. 
p. Skinnunt starał się także, przy swojem po­
żegnaniu śię z personalcm urzędniczym, tchnąc 
w niego ducha zaufania do swojego następcy.

A dr Michalski powinien to Dyl tem bardziej 
także uczynić, żc zostawia swojemu następcy 
trudne pod -wielu względami zadanie. Może 
byłby je dr Michalski sam rozwiązał, — ale, 
bądź eo bądź, musi to uczynić kto inny.

Dr Michalski zostawia kraj w stanie szaleją­
cej drożyzny. Jego skarbowe pomysły nie za­
wsze wywoływały te rezultaty, jakich ?ię po 
nich twórca spodziewał. Ani mil jardowe sub­
wencje dla przemysłowców, ani damnu, nie na 
dały marce polskiej tej siły kupna w kraju, 
jakiej się spodziewano. Pizociwnie ta siła ma­
lała, aczkolwiek podnosiła się na giełdach za­
granicznych.

I jeszcze joduę »piekącą* kwestię zostawia 
po sobie min. Michalski. Zgodził się na 7.naczne 
podwyższenie płac W amiji. Tego nie bierzemy 
rnn wcale za złe. Ale nie liczył się równocześnie 
1 w' dostatecznej mierze z tem. że urzędników 
także należycie wyposażyć trzeba. I oto po- 
■wstał ferment wśród sfer tirzędniczych, którego 
uwinięcie należeć będzie do niezwykło trud­
ny. h zadań następcy dra M;chał'sk'ego.

Nie dziwimy się też, że p. A. Śliwiński nie 
akceptował planu dra Michalskiego, aby mono­
pol tytoniowy wydzierżawić, choćby pod ko- 
rzystnemi dla nas warunkami. Wpuszczanie do 
kraju obcego gospodarza w tak intratnej srałę- 
2i przemysłu, jak wyrób tytoniowy, świadczy­
łoby o kompromitującej nats .nieudolności admi 
niiśbraicyjnej. Wałcząc o monopol tytoniowy, 
nie spodziewaliśmy się ze sbronv ministra skarbu 
takiego końcowego -wniosku. A już najmniej 
r.ycizekiwaliśmy z -jego strony pożegnania rras, 
w formie niesłychanego, podrożenia wyrobów 
monopolowych, nrzy rówmoczes-nym ich braku.

Pomimo tego dalecy jesteśmy od nieuznann 
wytężającej pracy i jak najuczciwszych intc-n 
eyj ustępującego ministra, skarbię aby wtigsspo- 
daros naszej finansowej zaprowadzić ład i po­
rządek. W tym -zakresie położył dr Michalski 
niezaprzeczone za-sługi, których rde godziłoby 
się mu odmawiać. Dla pracy, zdolności i po- 

| święcenia dla publicznej sprawy, których dr 
Michalski złożył liczne dowody na swmjem s a- 

1 nomisku, niamy szacunek, którego nie zmniej­
szają te ujemne rezultaty jego pomysłów, o 
których wspomnieliśmy powyżej. Przypuszcza­
my, żc TOzultaty te byłby dr Michalski potrafi! 
złagodzić, gdyby uznał był za stosownie na swo­
jem stanowisku pozostać.

u p i n a asm  i w

PIERWSZA KONFERENCJA IJNJI NAR3 
DGWO-PAŃ ST VVO WE J.

Rada gabinetom
Warszawa, 3 lipca (Tel. wł.) 0  god-z. 11 rano 

zebrała sie Rada ministrów' na posiedzenie taj­
ne. Obradowano nad sprawami, stojącemi w 
zwhązku z euipose rządowom. jakie będzie przed- 
staw'ione Sojrnowń wr środe'na posiedzeniu ple- 
narnem. Ponadto Omawiano sprawy bieżące 
natury a-dmmi.>txa-cyjnej.

P. JASTRZĘBSKI MINISTREM SKARBU. 
Warszawa, 3 lipca (Tel. wł.) Dz‘ś o godz. 9 

rano przybył do gmachu prezwdjmin Radg mi- 
Diiia 29 i oO c-zcrwca odbyła się w Marsza- ^jstrów- ą>.- Jastrzębski, którv jak wiadomo, za- 

wte pierwsza, konferencja ogólno krajowa Unji ■ w soboie ClZa3 ^  namysłu. W cią-
narodowo-pia listwo woj. Konferencje zagaił .p. 0 ,
Jerzy Iwanowski raeezowcm dłaższem ; uzemó- S’« soboty i niedzieli odbył p. Jastrzębski kon- 
■wiffniem. Do jirezydjum wybrani zoistałi przc-z fercncjc z d-yrcktorami d.opairtauientów miuister- 
aklamaeję: prof. Hauswałd (Lwów, rektor poli- sbwa skarbu, w dniu dzisiejszym zaś kilkugo- 
tochnr.kil jako prez.? . p.. . oznański (Łónź). dzintią konferencję z premjerem, która zakon- 
pfaf. Bossowsk, (Wilno), adw. Bogdani. (K ia -j Ą , wyraż e „ i^  zgody na przyjęcie pro- 
ków'). Jedrze ewkzowa (Layow) 1 Tnlioczko. " a s  . F f  ,, . F
(Wars-zawa). W wyczerpujących referatach p. Pon°wanej n u  tem. 0  godiz. 1 w połudlme 1 e- 
T. Filioowic-z i dr M. Wyrostek ujęli — pierw- ‘zydent Ślradńaki udał się d-o Naczelnika pań- 
s-zy zadanie naszej polityki zagranicznej; drugi stwa i przedłożył mu dekret nominacyjny p. 
— wewnęitrzirej.

Po p-rzaproY, adzonoj dyskusji uchwalono re- 
■z-odluicje: domagające się jaik najszybszego roz 
wiązania Sejmu ustawodawczego i rozpisania 
wyborów dio S-ejinu zwykłego; utworzenia cen­
trum w przyiszlym Scjnue; obrony inteligencji 
pracującej; zi-eini dła bezrolnych i małorolny cii; 
faktycznego dostępu do murza; zapewnienia 
państwu bezpieczeństwa i nionairuszalności gra­
nic; podniesienia poziomu otye-znego w życiu 
-pwblicznem.

Rezolucje te, wraz z motywami, podamy w 
następn,; ąn numerze naszego dziennika

W kolach lewicowych panuje przekonanie.
że prawńca, na wypadek p. Stesłowi-cz

Z powodu 
Lst̂ pienia Dra Michalskiego.
Przy pożegnaniu się z  urzędnikami min. 

skarbu, wygłosi! wstępujjący minister Michalsk- 
mowę, z której dzienniki wairazaraski© przyta­
czają następująco zuTOty:

Jastrzębskiego.

NOMINACJA P. JASTRZĘBSKIEGO.
Warszawa, 3 lipca (P ATI Naczelnik państwa 

poidipisał pismo nominacyjne dio pana Zygmun­
ta Jastrzębskiego, mianujące go ministrem 
pkarbu. ( ^ ________

ZABIEGI O PRZEDŁUŻENIE KADENCJI 
SEJMOWEJ.

Warszawa, 3 lipca (Tel. wł.) Diś mówiono w 
koi narach sejmowych o możliwo-śe przedłuże­
nia kadencji obecnego Sejmu w ten sposó^, że 
odbyłaby się jeszcze sesja jesienna. W rozmo­
wie z -waszym korespondentem dr Rtosłowiez 
potwierdził, żc możliwość taka nie je-t wyklu-i 
czona w związu ze stanowiskiem, jalcie zajmie 
większość sejmowa wobec gabinetu p. Śliwiń­
skiego.

zdobędzie większość, dążyć będz;e do przedłu­
żenia kaćencj'* Sejmu, by wyzyskując na cza- 
sfe, doczekać się pomyślnych dla siebie kon­
iunktur wj borczYioh.

Przedstawiciel** P. P. S. i Wyzwolenia o- 
świadiczyli, że na yy^padek, gdyby prawicy u- 
dalo się uzyskać przedłużenie sesji sejmowej, 
lewica złoży gremialnie swoje mandaty. Pos. 
Jan Dąb'ki., przedstawiciel P. S. L., zaznaczył, 
że stronnictwo jego użyje wszelkich roz.porzą- 
-dizaHnych środków parlam/enta.rnych, aby nfe 
dopuścić do przedłużenia prac obecnego Sejmu. 
Również jeden z predstawicieli prawicy ks. Ka­
czyński oświadczył, że jogo klub pod wpływem  
woli stirouniiotwa chrześc. demokraitwcznego itie4 *’dopuści do odroczenia rozwiązania Sejmu. Zda­
niem jego obrady Sejmu zakończą się w mie­
siącu lipcu.

GLOS FRANCUSKI O GABINECIE A. ŚLI­
WIŃSKIEGO.

Redaktor naezelnyhwychodz,ącej w Warsza­
wie gaizety „Lt JcMttrnal de Połogu e”, p. Fr. 
Dcla-gnoaiu, pisze o nouym  rządzie p. Artura 
Śliwińskiego, co następuje:

,.Za stanowiska francuskiego picłi.tyka nowe­
go gabinetu, jak mi to potwierdził wczoraj wie­
czorem p. Narutowicz, dążyć będzie do zacie­
śnienia węzłów przy jaźni, które łączą rządy 
Paryża i Warszawy i wy,każe, iż jcut zdecydo­
wana do ścisłej współpracy 7. naszym rządem 
we wszystkieh s-prawaich, w których cba. kraje 
mają ńtere.sy wspólne. Jeżeli, jak można prze­
widywać, blok lewicy pozostanie ścisłym i nie 
da się zastraszyć przez manewry przeciwników 
politycznych, gabinet p. Śliw niskiego będzie 
sprawowiał rządy aż do wyniku wyborów i wej­
ścia w życie nowej kcmstyfeuoji. W szyscy nrzy- 
iaeiele Polski życzą mu ssozerze wykonania 
tego zadania i osiągnięcia dła dobra swego 
kraju szczęśliwych wyników”.

Orzeczenia 
w sprawie posła Dra Kornika.

Sejm ow y  sąd  h o n o ro w y  w W arszaw ie , zw o łany  
w  m yśl a r .  GG reg u lam in u  sejm ow ego w sp raw ie  
hono row ej p o sła  d ra  K ie m ik a  p rzec iw  posłowi 
S tan iszk iso w i, o g łasza  nasiępU jące  orzeczen ie :

S ąd  po p rzep ro w ad zo n e j w  dn iach  24 m aja . 3C 
m aja , 9 c-zcrwca i 27 czerw ca  1922 ro k u  ro z p ra ­
w ie, w  szczegó lnośc i po w y s łu c h a , iu z ezn a li św iad 
k cw : Jó z e fa  M aku lsk iego , w iceprezesa  G. U. Z., 
Zd; i.daw a C z s ib o w sk iig o , d y re k to ra  d e p a rta m e n ­
tu  G. U. Z., W ład y s ław a  O lew ińsk iego , w icepreze­
sa  G. K . Z., k s . d ra  W ito ld a  K u źm ick ieg o , p ro ­
boszcza  w D ojlidach  i S ta n is ła w a  W ichen.a., o 
p rezesa  G. U. Z. w  B ia ły m sto k u  i po p rzeg ląd n ię ­
ciu a k tó w  G. U. Z., ty c z ą c y c h  się sp raw y  PoisLo- 
A m e ry k a ń sk irg o  B an k u  L u d ow ego  w  K rakow ie 
w  p rzedm iec ie  k u p n a  sp rzed aży  Dojlid —  w o te c  
nośći obu s  ron , o rzek a :

I. Z arzu t, u czy n io n y  p rzez  posła  Stu ni-zer k u  t a i  
w in te rp e lac ji, w n iesione j w  d. 17 g iu d n ia  192) r., 
ja k  i w d eb ac ie  se jm ow ej 4 k w ie tn ia  1922 ro k u  
p is ło w i d row i K ie rn ik o u  i, b y łem u  prezes ..w i O. 
U. Z., » jakoby  ten że  n a d u ż y ł sw ego luzędo-wejr > 
s tan o w isk a , ja k  rów nież n a d u ż y ł sw ego  iMuuhUa 
poselsk iego  p rzy  a k c ji P o lsk o -A rn o r-łm iaJd eg  j 
B an k u  L udow ego  w  K raków  13 w sp raw ie  kupa*  
sp rzed aży  m a ją tk u  D ojlid*  —  je s t n i c u j ?  
s a  d n i o n  y , a lbow iem : D r K iern ik  rud n ia
w p ły w ał na  p cd w ład n y ch  m u u rzędn ików  w kł«- 
r u i k u  p rzy ch y ln eg o  t r a k ‘o w an ia  i z a ła tw ia n ia  
sp ra w y  P o lsk o  A m ery k ań sk ieg o  B an k u  L u d o w e­
go  odnośn ie  do  D ojlid , an i też  n ic  d z ia ła1 w k rts- 
re s ie  osob istym .

P o se ł S tan iszk is , w nosząc sw o ją  in ierpc-racw  w 
d n iu  17 g ru d n ia  1921 ro k u  i p rz e iru '" ła ją c  w 
m ie w  dn iu  4 k w ie tn ia  1922 ro k u , d z ia ła1 w t o  a 
p rzek o n an iu , iż s łuży  in te reso w i publiczmomu. o- 
p a rł się je d r a k  na  m fo n r.ae jach  osób ti*ecic łi, k to  
r e  'O in fo rm ac je  w  św ie tle  p o stęp o w an ia  pm ąC 
sądem  o k a z a ły  się n iezg o d n e  z jira w c ą  i do  po<I- 
n ie s ien ia  z a rzu tu  przeciw  posłow i d row i K ie rrJ  
k o w i n iew y s ta rcza jące

W arszaw  a ,'423 cze rw ca  1922 r. P rzew o d n iczący  
sęd z ia : (— ) D r B. F ich n a . S ędziow ie . (— ) D r L e ­
o n ard  T a rn a w sk i. (— ) D r Z y g m u n t M arek.

Ś l ą s k  C M i m y
AKT OBJĘCIA GÓRNEGO ŚLĄSKA PRZEZ 

POLSKĘ.
Katowice, 3 lirpca fPAT). W nouiodziałek o 

godz. 11 przed południem odbyła się w ratuszu 
w Rybniku uuoczystość podpisania protokółu 
dotyczącego przejęcia prze: ' Rzeczposnolitą 
polską obszarów górnośląskich, przyznanych 
jej na podstawie traik-taitiU wersalskiego j moci 
decy zji moca-rstw z dni? 20 paźd:ziern‘ka 1921 
roku, jakoteż poidinisanie protokółu od:dają.ecgv 
DoLsce w posmdawe przypadających jej ozw J  
po wda tó w rybnickiego i raciborskiego. Zo st.ro 
ny polskiej obecny był wojewoda Rrnmr, •za­
stępca wojewody Żurowski, mecenas Wolny 
starosta rybnicki dr Krupa, b. przewodnicząc 
]X)łskiego Komitatu plebiscytowego w Rybniku 
dr Różański, b. doradca powiatowy dr Biały, 
referent prasowy Jan Górski, burmistrz Ryb­
nika, przedstawiciele miejsoowej łntohiger. 
Pułkownik Bernezzo w krótkiem orzemówiw-bi 
do wojewody Rymera. oświadczył w imieniu V‘> 
miisiji iniędzysojuszniczoj, że oddaje mu jako • 
orzerbtawi.cdelowd Polski jwz^znane jej obszary 
Górnogó Śląska. Wojewmd-a Rym er podfpisa'1 na­
stępnie oinośny protokół. Po podpisaniu proto­
kółu, wojewoda Iłymer wygłosił przemówienie 
w jeżyku polskim, które dr Jan OórsKi pr?«- 
tłómaczył na język francuski.

Po wojewodzie Rymerzo przemawiali pułko­
wnik Bernezzo i starosta dr Krupa.

Kornipanja frantuiskieh surzełców oddała na­
stępnie honoTcy sztandarom państw sp^ymfe- 
rzonych. które zastąpione zostały na rateertu 
sztandarem o barwach poiiskitch. Wojsko pre­
zentowało broń, a zewsząd rozległy się entu­
zjastyczne okrzyki: Niehi żjye wolna i nw- 
poidłegła Pobka. Z tą chwilą Rzeczypospeiitr 
objęła w posiadanie cały przyznany jej obrzai 
Górnego Śląska.

Obccm wynieśli ouryld na cześć Francji i 
Anglji.

Oficjalna uroczystość zakończy-ilfi się na t«*n.
R-zeczpospolita sięga z dniem dzisiejszym aż 

do Odry.
Katowice, 3 lipca (PAT). Przy przejęci 1 w 

dniu dzisiejszym przez wdad-ze polskie ostatniej 
strefy obszaru plebiscytowego po stronie eo l­
skiej, tj. powiatu rybnickiego, części powiatu 
raciborskiego oraz poi u d ni o wn - wschodniego 
skrawka jrowdatu gliwickiego — podpisany eo- 
stał w Rybniku prez członków komisji tr.ięd/y 
sojuszniczej i wojewodę Rymera dokument 5tt 
storyczny, który b*zmi w tlómaczenłu na lętylt 
polski:

»Proit-okół vf przedmiocie oddania :irvę- 
d-zysojcisznk-zą komisję rządzącą i płohŁ-gtno* 
wą na Górnym Siąsku obszaru przyznantgr Pol­
sce, vv wykon an''i traki a tu w-ęrsalaklęgn,

W wykonaniu art. 88 traktatu pokocAwegru, 
zawartego ndędzy państwami sprzyw’’-arz-oneań 
i stowuiczyszon-^mł a Niemcami, podpban-ego »  
Wersalu dnia 23 czerwca 1919 r., oraz- ror.działu 
5-go umowy, dotyczącej odóan's przez ralę- 
dzysojuszniezą komisję rządzącą [ fa^oiscyto- 
wą na Gómiąn Sląaku, składająca się z  jen. 
Leronda. przewodniczącego i 
Franci' len, De toa-rinis Stendanio di łbtcfgłoĄ.
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no jM^dasifialwłcieiła Włoch i jen Sk  Willkmd 
Hem-skOT’, zaKhęjmjąofygo praedstaiwiciaLa WleJ- 
Mej —  odfcłaijieiriy na mowy nmiiej&ego
dioikmnenflu rządowi' poMoetemu' reipfejeęifcjwstte- 
jmni przez id . Józefa Eymera. wojewodę ś l ą s k i e ­
go —  część obszami gómpśtekicigo, przyzna­
nego Pofece na podstawie decyzji •moicaMiW, 
gprzymiiOńzoiityah z dnia 20 października- 1921 r.

Sparzajdzono -w dwóch egz«mlairza<dh w Opo­
lu  3 łjpias.

Podpisy członków komisji i wojewody Ry- 
coera« . t

NAPADY NIEMCÓW NA FtlANCUZCW.
Opole, 3 lispca (PAT). Organizacje niemieckie 

przeicawstawiiają się .znfeaczenia turoni, 'odbie­
ranej policji, jprzewadziaineiinia przez nkła 1 z 
międzykoailicyjną wojskową komisją kontrolną. 
Około 100 osióh. które ehiciały izawiadnąć skon­
fiskowana Ikonią, zaatakowało etraż koszar w 
Gliwicach. Automobile 'uzbrojono w karaibiny 
maszynowe, zmaisPy att!aSanĵ a.j}dłJ do ncioczki. 
U ciekający'w  cidwroiciei sposteejgli strzelcai 
francuskiego, przeeaodząceąc ulicą i zabili go 
strtzałami ńewółweroweml. Oddział Solbstsohu- 
tzu ojdteibrał w okręgn bytomskim, angial^cLemia 
konwojowi słdcnłiJśSeofwainą broń. Stnaeftcy nie­
mieccy ostnziellftwaili z zasadzki na Iwiagaóija woj­
ska francuskie, zawagonowane w Gliwicach.

Paryż, 2 lipoa. (PAT.) Agenicja IIąvi#?w roze­
słał? na^ęfpująiey komunikat, o wypadkach 
w Zabrzu: flraociufilkl paitroi interwemjował, 
chcąc przeszktdzie Niemcom w wyrzucaniu na 
ulice ruchomości nieobec nych vr mieście Pola­
ków. (Parcfroi tfrardciuaki został pcizyijęty pbzeiz 
Niemców oigniem karabinowym i karabinów 
maezynowy,.ih, pnzycztem zginął jeden Framieuz 
a trzej zeistyE zaAjPMML Kojmenida wojskowa, 
powiadomiona. o  iwjpaldku, wysłała natych­
miast odułaSai pójetefrofy i oddział kalrabntów ma­
szynowych na potmoic paitirolewi Po- stronie nie­
mieckiej jest 11 zabdĄleh, których identycz­
ności nie mctłna byk) stwderdlziić. Większość 
zabitych trzymała jeszcze rewolwery w ręku.

‘ M t f  Ssii o siinhtl 1 N fti
Z Gdańska donoszą 1 bm.:
W Sejmie gdańskim wygłosił prezes senatu 

S a  li ni. w  tolcu idyskicisii budżetowej, dłuższą 
mowę, świudfaaącą o nieprz ęednaneni stano­
wi sku Niemców gdar*Pkifci wobec stosunków z

Frez. Saihm uzasadniał diugo i  szaroko tezę, 
że Gdańsk nie! może bytć '»baizą« ani miliiainną, 
ans mordką. P łyną <gta Gditąńisfka (oczywi­
ście niomiackioga) shiiaiipuły, a'by j.p:ort dktjfctu- 

jebet nie rotewńął się w  Lazę dla marynarki 
polskiej, i aby wyłaiJocwuniai am unicji dla Pol­
sk i w  Gdańsku niie murażałjoi miasta na niebez­
pieczeństwo.

IV sprawlo ikcpitocJi i administracji W isły  
Okazał się p. Saihm nieco łaskaw/tim, palzyfpiuisz- 
czajaic możliwość ponoia-umienia się z Polską.

Mniej był łaiskajwym p. Sabm w sjprairofe wy- 
dalań obywateli polskich z Gdańsxa, za/pc wia- 
tfąyąra że od’wołajńe się PoMci pmaaciw taifeioirtu 
wydatfemlai, nie będzie jego wykonanie od u cza­
ło.

Ozywoiście naijbaatdziej beli p. .Saihma, że 
Polska mai zasttnzażoim prawo prowadzenia po­
lityki zagra^kznej także w  mnicniu w. m. 
Gdańska, kto-iemru jddtoalk, zdairi- -m p. Łahtua, 
pi^idłrąfwa/ć ma prawo wyrażania o/pinj1' o 
traktatach handCowych, zawieranych ynzez Potł­
ukę. Z togo porwcuiłu zawarcie tmaktatm. poddkg- 
franiciudldego, bez wijjgłnoh-ania opiinji Gdańska, 
|asitj, ladianieim p. Sałpna, naruaieniem konwencji 
polskogćTań^Hąj. . ., -...    .

W  czasie  od 16 do 29 czerw ca o d b y w a ły  s ię  w  
sa li > F a c u ł‘.ó de d ro its«  w y k ła d s ' d ra  M ichała  
R octw oro-w sldegc, p ro fe so ra  u rn u w sy ta fe i J a g ie l­
lo ń sk ieg o , n a  te m a t: i  S p raw  a p o ls k a  i  je j praw/ne 
i’caw iązam c« . W  w y k ła d a c h  ty c h  p ro t. Rost-wio- 
row sk i zc s ta n o w isk a  ściśle p raw n eg o  i p rzed ­
m io tow ego  p rz e d s ta w ił dzieje sp ra w y  p o lsk ie j p o d  
czas w ojny . , ,

O tw arc ie  wysCawy zb iorow ej obrazów  pro feso - 
Ta Jó z e fa  P an k iew icz a  w  g a le r ji Bem hoim a- b y ło  
rzeczy w iśc ie  w y p ad k iem  dn ia . P o ls k a  m oże p o ­
ch lub ić  się d z ie łam i, p . P ank iew icza- N a u ro c z y ­
s to śc i o tw a rc ia  T k ieb au d  S isson , ó rausg lles , Sal- 
m on, R ene Je a n , R ey n a l, P aw ło w sk i, F eneori ^ a u ­
to r bard zo  dobrego  w stęp u  d o  k a ta lo g u ). B esson 
(h is to ry k  sz tuk i) rep rezen to w a li św ia t k ry ty k i 
i obecnem u a r ty śc ie  sk ład a ł!  w y rA y  n ie k ła m a n e ­
go  n z n a n ia  N ie b ra k to  ze św ia ta  a r ty s ty c z n e g o  
talrich, o sob isto śc i, ja k : B o n n ard , V u illa rd , M. D e­
n is, F icasso , D e ia in , pami Signac- (w  za s tęp s tw ie  
chorego  m ęża). P rz y b y ł, ja k o  o fic ja ln y  rep rezen ­
ta n t f ran cu sk ieg o  m in is te rs tw a  szkuk p ięk n y ch , 
s e k re ta rz , p. B oucher.

D zia ła lność  p io fe so ra  Pankiow icza- b jd a  — ja k  
słu szn ie  p o d n o si tu te js z a  j-Połonia* —  p rze ło m o ­
w ą. j-Przom ożny w p ły w  M onachjum  —  p isze  »P o - 
lo n ia ł  — _ uśw ięco n y  im ionam i B ra n d ta , 'W ierusza, 
K o w alsk ieg o , d ą ż y ł  jss.zczo do  w czo ra j n a  m a la r­
s tw ie  po lsk iem . Po  p ie rw nzym  w y łom ie , ja k i  u czy ­
n ił n a  sze ro k ą  sk a lę  S ta n is ła w sk i w  ow em  podlcv 
g an ili r u ty n k  z n a d  Iza ry  i  w p ro w ad zen iu  w  k ra ­
k o w sk ie j A kadfem ji w raż liw o śc i f ran cu sk ich  iro- 
presjoni£l‘ów, s z tu k a  p o lsk a  m a la rsk a  zaczęła  r a ­
źn iejszym  k ro k iem  p o d ążać  za  zdobyczam i za- 
chodn iem i. f

Z d a je  się. że b is to r ja  sz.Łuki w  P o lsce  p rz y z n a  
p re f. 1 'ank iew iczow i zas’u g ę  o tw o rzen ia  n aoścież  
w  sz tu ce  po lsk ie j d rzw i zachodn ie j k u ltu rz e  m a­
la rsk ie j, a  piz.yz.ua d la teg o , że, ja k o  a r ty s ta ,  w e 
w ła sn e j tw órczośc i m a la rsk ie j (czy  g raficznej)! 
czy  ja k o  p ro feso r k ra k o w sk ie j A k ad em ji, b y ł 
ty c h  zdo b y czy  zach o d n ich  n ie  ślepym  n aś lad o w ­
cą, a le  n a d  w y ra z  inl-eligentnyim a  d y sk re tn y m  
p rom eto rem * .
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NCWA PODWYŻKA CEN CHLBBA I BuLEK.
W obec ć.-ilszej zr-nciuci' zwyżki cen zboża, w zględ­
nie maki magi t ia r  zgodnie z. opinją w yrażoną przez 
m iejską Eomi.ęię dla badania cen. przy tu k  Urzędzie 
w aikf z lichw:;, ogłasza nastejiujące ceny, m aksym al­
ne. obowiązujące od 4 łipca jOiłLk 1 kg!” clilcba. iM -  
ldego jasnego, w t0 %  rrzc-miału 24C mk.; 1 kg. ehie- rzeekr 
ba żytniego cąm nogo 200 mk.; 6 dkg. bułka pszenna,1 K ar

pływ anie, rporly , p raeow ałr
1 ' ’

sokolstw ie lu b c ie ,z ło d z ie je  i po ” rozbiciu żełfiznycli k a ljsk ra d l i  100
po-

K R O N I K A
^  K rak ó w , 1

UPOCZYSTOŚCI GÓRNOŚLĄSKIE W  KRAKOW IE
K om itet obchodu uroczystości górnośląskich pod prze 
wodnictwem pw&zydenta Roliego w yznaczył dzień 9

m dydaci na TI piaństwowy kurs ^T y c lifn n lll fi- 
zyc/riegu m egą się zgłaszać na  bezpłatną naukę pły-

■',4” ............!  ~  ?c;iu n a  kurs),
w K rakow ie

fVMA MICKIE-
B. |W !CZA rozdzielono zosiuły przez. Zarząd okręgow y 

lwowski To w. Nauczycieli Szkół W yższych jirouizo- 
lycznie w  pierwszej sani. Dalszy rozdział nastąpi 
z_ początkiem  w rześnia b. r., wobec czcgO' przedłuża 
•iię Termin wnoszenia pedań do końca łipca. Podania, 
zaw ierające potw ierdzony przez, odnośne władze :-:lan

I m aterja łny  petentów , oraz dowód, że mąż. względnie 
i ojciec, był członkiem T. N. S. W., przesłał? należy

łożyli kom isarjutow i targow em u w term inie dni 
Cenniki m ają być .wywieszone w lokalu zarobkowym 
n a  m iejscu widocznem, w oko wpadającerci. P rzekra- 
ezająey  powyższe ceny będą karan i w myśl obow ią­
zujących przepisów.

O MIS1SCE NA KONCERTY C RK IESTR W O J­
SKOWYCH. W  latac.h przedirojennycłi w ojskowość 
d la  uprzyjem nienia mieszkańcom K rakow a spacerów”
po 1  lan tach .• urządzaia w kilku puinkiach m iasta] za pośredaietw em  zarządów  K ół pod adresem Za 
koncerty  orluestr wojskowych. Zwyczaj ten z o s ta ł, rządu okręgowego w e Lwow.ie (u ,;ca Czarnieckiego 
z w y b u can a  wojliy zaniechany i dopiero w  bieżącym 1. 12). O ile petenci m ieszkają poz.a. obrębem Koia, 
loku  władze wojskow e wznowiły urządzanie koncer- ] prześlą- podanie za pośreuniciw em  tego K oła, do któ- 
tuw'. P ierw szy taki_ koncert urządzono 'o stam iego  -eg„ mąż lub ojmec ćisattnio przed śm iercią należał. 
1 le tn ia  w pawilonie na plantnf-k od strony  ul. A 11-J ZBIÓRKA. Magristrat zezwolił K om itetow i opieki 
arzeju. P  ‘‘ockiego.  ̂ ^iJffl dziećmi ziemi krakow skiej n a  urządzenie zbiórki

K oncertow i przysłuchiw ało się_ m nóstw o o-sób. z ' ulicznej w ^dniu 4 lipca br. na cele opieki nad sie- 
k to rych  wiele chcąc znaleźć sobie dogodniejsze i rotam i. 
bliżej_ o rkiestry  ijołożou-e miej.sce, zaległo w  sztrokim
płom ienia  traw nik, przyczaili połam ane wiele krze- 7 (łF” ! ! ł |  i  y a  C p T l t i )
ivów, zniszczono ogitJzcaiia plantacyjne, czyniąc - J J U  Ł C  w V H J i a

am ‘ « PREM JER ŚLIW IŃSKI zawiadom ił prezesa rady
( m ina m. K rakow a, aczkolwiek z praw dziw em  za- n, i0j 8klej. u. Balinsidegot że oddało swói m andat wi-

ce-ty  tak ie  urządzano, przez swe zachowanie się na­
rażała  gminę na znaczne koszta. T o  też prezydjum  
chcąc zapobiec dalszem u niszczeniu p lantacji, zwró­
ciło się do dowództwa okr. korpusu  z przedstaw ie­
niem spraw y 1 prosiło w iadze wojskowe, by te w 
, -ozum ieniu in tencji gminy, przeniosły koncerty  na  
R ynek, -względnie n a  inne place m iasta, n a  co gmina 
bardzo chętnie się zgadza. Na odnośne pismo m agi­
s tra tu  w ojskow ość dotąd  nie odpowiedziała. Magi­
s tra t wyważa jednak  nadzieję, że władze wmjskowe 
uw zględnią uzasadnioną jego prośbę i zarządzą kon­
certowanie orkiesti n a  Ry^icu, bądź też innym  p la­
cu. Uwrażać to  należy za prowizorjum, gdyż o i l e !
tvllrłYI TYllłlll r»TTł llC7?łTHlin tw! n „  I-,T m m  *■ A — 1 Z-

miejskim
ODROCZENIE OBoHODU AMERYKASNSKiEGO.

D nia 4 lipca, jako  w dzień św ięta  niepodległości Sta- 
a ów Zjednoczonych, m iał się odbyć w  W arszaw ie u- 
roGzyst^ obchód, przyczem  głównym  punktem  p r o ­
gram u miało byc odsłonięcie i poświęcenie pom nika 
w dzięczności, wznoszonego n a  K rakow sldem  Przed- pe łne  sy m p a tii 
mieścin. Z powodu trudności technicznych, p o m n ik ' 
nie zootał v/ykończony na  czas i odsłonięcie będzie

d /n e k .  w  k tó ry m  m ieścił się p o ste ru n ek  policyjny, 
I..sku tb l^  w ybuahu  n ab o ju  d y n am ito w eg o , k tó ry

'u k r y ty  by ł w oiw nicy , ezęśń dom u zostaln  zupełn ir 
z iu sw zo iia . W  chwili w y b u ch u  z n a jd o w a ła  się w  
dom u jed y n ie  ch o ra  żona i>onK'znik;t, kom e-ndantu 
p o s te ru n k u . Mimo zaw alen ia  się znaczne j częśe  
ścm ii Dudy-nku, te k  m a tk a , ja k  i dz iecko , cudow ­
nym  w p ro s t S o A fcS m  nie odniosły7 ż-adnych o b ra ­
żeń. W zw iązku  z tern  arejj/.łow ano ja k o  podej 
rż an y ch  spraw ców ' zam achu  5 ludzi, z k tó iy c h  je 
clcn jos-t by ły m  łiom em kintom  żaudarm -erji u k ra iń  
skm j w  S ądow ej 'Y iszni, d ru g i b. o fice rem  za- 
cl i od ni o -uk i- a i ń sk i e j m L ji.

A JEN C JA  POCZTOWA. Z dniem 1 lipca 1922 roku 
icaktyw ow ano w MędizcchowieApow-iat D ąbrow a ko 
10 Tuim oya, :-ij,:u-'ję prAztową o pełnym z:ticresie d/.i: 
'łania, utrzym ującą połączenie pocztowe z urzędea 
poczto rrym w7 Bolesławiu kolo T iraow a.

W Y C IE C Z K A  D Z IE N N IK A R Z Y  S Z W A JC A R ­
S K IC H  p rz y b y ła  d n ia  J lip c a  do W ilna , gri-zio n a  
tłwiorcu k o le jo w y m  iiow iy ili ją  przodstaw ieaele  

m ia s ta  i dz ienn ikarze , f  pierws-zyun d n iu  sw ojego  
p o b y tu  z w ie j z iła  w y c ieczk a  m aasto. N a  d n i^ i 
dz ień  o dby ł się n a  cześć d z ien n ik a rzy  szw ajcar- 
sk ich  bank ie t, w łetórym  wizujli u d z ia ł przedsta* 
wiioieło m ia s ta , posłow ie  sejm ow i, p rofesorow ie 
uniiworsydetu, d z ien n ik a rze  itd .

D Z IE N N IK I W Ł O S K IE  O P O L S C E . D z ien n ik a ­
rze  w łoscy7, k tó rz y  pow rócili z w ycioczk i do  P o l­
sk i, zainiiesw .zają w  swtoich d z ien n ik ach  a u y k u ły , 

d la  n a ro d u  p o lsk iego . »<Jsfrierc 
do iła  S erra«  p isze rmiędzy innem i: M Jochy  syna

mogło byc dokonane dopiero w  jesieni b. r. Wobec patyTz-owiały zaarsze z P o lsk ą , to  też  in te re sy  PoK
tego św ięto niepodległości w  W arszawie, nio będzie 
obchodzone.

Z JA Z D  C H IR U R G Ó W  P O L S K IC H  W  dniach

n ieste ty  często plantowego lżv naw et i ośmiesza.
ZNIESIENIE WAGGmóW ‘ SYPIALNYCH Dyr. 

kolei państw ow ych w K iakow ic kom im ikuje: Z dniem 
5 bm. znosi się ze względu na n ieznaczną ilość pod- 
różnych bieg w agonu sypialnego w pociągach Nr. 29 
i N r 30 między K rakow em  a  Lwowem.

O A DRES1 DO KRAKOWA. K rakow ska dyrekcja  
poczt kom unikuje; Doręczanie korespondencji w W. 
K rakow ie przez listonoszów odbyw a się dzielnicami"uui.u-ui.eili WJ y Ubiua JLtlAUCtiC/ Vł Y Uia-bZi \ l AiZilCil £/•• ł .  • i 11 ł 1 i —

bia  do obchodu tej uroczystości. AY uroczystości t e j i -  n ^]pzy  Tn i^ J^ 0,, .   ̂ głównego urzędu _ po cz-low^ o
wezmą udział poseł Korfanty', wojeWoda śląski Ry- 
mer, delegat biskupi ks. Kaj ica. Tow arzystw o ochro­
ny  Kresów zachodnich zapia-sza w szystk ie stow arzy­
szenia. insty tucje, c tchy , szkoły, młodzież szkolną i 
un.w ersytecką i w ładze do najliczniejszego wzięcia 
udziału w obchodzie oraz prosi o przybycie n a  posie­
dzenie we czw artek dnia 6 bm. do lokalu  Tow arzy­
stw a ochrony kresów  zachodnich przy  uh W ielopo­
le 4.

W YCIECZKA RODAKÓW Z PRUS WSCHCDNICH
przybyw a do K rakow a we w torek o godz 8 rano.

K raków  I. ale także dn całego szeregu innych urzę­
dów pocztowych dzic-lnicowych, a mianowicie: K ra­
ków  8 (Krowodrza), K arków  9 (Łobzów), K raków  
30 (Zwierzyniec), K raków  11 (Dębniki), K raków  12 
(Grzegórzki), K raków  13 (Dąbie), K raków  14 (Podgó­
rze), .K raków  15 (Podgórze—Pluszów), K raków  16 
(Prądnik Czerwony', ulica. W arszaw ska za mostem).

D K tego je s t w skazanem , aby  m ieszkańcy, zwłasz­
cza kupcy i przi nysłow cy , k tórym  zależy n a  szyb- 
kiem otrzym yw aniu przesyłek poczjpwych, zechcieli 
we w łasnym  interesie podaw ać nadaw com  swój ad-

• ; fe s  w  K rakow ie z oznaczeniem numerem porządko-
prze

T ow arzystw o dla ochrony kresów  zachodnich prosi ,- . * — -~ ,— -------  *•---
obyw-atelstwo o jak  najliczniejszy udział w  pow itaniu •vv?P? u ,zędu pocztowego, k to iy  im doręcza 
naszych rodaków  n a  dw orcu kolejowym . I‘C n n n a t iz± ™  n e n i w w  n  ? •
I irH W A I 0 TV!V LIKWIDACJA URZĘDU W ALKI T kioDOẑ A™  S * . i S i j a  S t y  2 w e ® y f f ^ p o d j ę t e  
LICHW Ą. J a k  się dowiadujem y, w  sobotę w polu- kralcoWska gminb wyznaniowa, w  szczególności
dme nadeszło pism o do krakow skiego państw , urzędu ! ^ elkie w ydatki' n a  odbudowę szpitala żydowskiego

BURZLIWY WIEC.
Warszawa, 3 ljpra (PAT). W' dmib -wicźcłraj- 

Ł/zyim oJibyit silę w iać  ch ło ip sk iag o  aarotnniictw a 
radykajmog-a pad pi-zem'oldaliqtwGm (pos&ai ks. 
Okonia pi-ąyi oiidziajie okoła 8.000 właaaiani. Pod­
czas idbra d. ipioid’ golom nlabejm iYBipaćkia> sipmas,cz­
ka, a następnie bójka między zgromadzonymi, 
przyczem. padło kuka strzałów rewolwero­
wych. Lekko, rauayiali zostało kiiLka, oisdb.

Polacy w Paryżu.
(U czczenie W ła d y s ła w a  M ickiew icza. —  K o n c e rty  
p . S zy m an o w sk ieg o  i p . S zy m an o w sk ie j. —  "Wy­
k ła d y  pTcf. R o s tw o ro w sk ie g o  o P o ls c e :—  W y sta - 

. . .. w a  P an k io r tic z a ).

(— ) Ż ycie  k o lo n ji p o k k ie j  w  P a ry ż u  b ije  sHnem 
ic tn em  p m im o  zb liż a n ia  s ię  sezo n u  m artw eg o .
K o n c e r ty  L w y s ta w y  ob razów , u rz ą d z a n e  przez  n a ­
szych  am ystów , c ioszą się  pocyo-dzenicon n ic ty lk o  
w śród  Po-laków, lecz  Eakże i F ran cu zó w . P o m ó ­
w m y  o n ich , p rzedew szystldo in  jednalcże m iusim y 
w sp o m n ieć  o uczczen iu  YYładyslw M ick iew icza  
p rzez  tu te js z e  T o w a rz y s tw o  »Amis d e  la  P o logne« .

lo k a lu  B ib ljo  e k i polslciej n a  Q uai d ‘Orle.ans j o d  p ó ł w iek u  czloukiom  T o w arzy s tw a , go d n o ść  
O dbyło się  u ro czy s to  w ręczen ie  b iu s tu  A d am a Mic-1 k ró le w sk ą  o trzy m a ł po  raz  pieawrszy w  ralcu 1879, 
1 iew ieza  je g o  sy n o w i M ła d y s ła w o i) i p rzez  korni- a - o d  k ilk u n a s tu  la t  sp raw u je  z calem  pośw ięce- 
4 e t z Q u a rłio r LarŁu T o w a rz y s tw a  tA m ia  d e  la  n iem  obow iązk i g o sp o d a rza  strze ln icy . P o  o b w o ■

la n iu  k ró la  n a s tą p ił u ro c z y s ty  p ochód  p rz y  dźw ię.

w alki z lichwą, z zawiadomieniem, że w ywiadowcy 
tegoż urzędu zostają i  dniem 1 lipca br., tj. w  ten 
emu. dzień zwolnieni ze służby. Również nakapano 
w strzym ać tym  funkcjonarjuąsom  pobory. W śród 
zw olnionych zapanow ało rozgoryczenie zwłaszcza, że 
zostali odpraw ieni nag le  bez uprzedniego wypowie­
dzenia. Obecnio w urze.dzie w alki A lici w ą  zostało 
twlko k ilku  referentów , k tó rzy  załatw iali spraw y przy­
niesione im przez wywiadowców  te raz  zwolniiommh.

A K A D E M IC K I R O K  SZ K O L N Y . N a  m o cy  no­
w ego  ro zp o rząd zen ia  m in is te rs tw a  w yznań  re lig ij­
nych  i o św iecen ia  pub licznego , ro k  szk o ln y  w  
azk-ołach ak ad em ick ich  ro zp o czy n a  się 15 w rze ­
śn ia . O kres reg u la rn y c h  z a ję ć  n au k o w y ch , to  je s t  
w y k ład ó w  i ćw iczeń, dzieli się w  un.iwersytet.aieh 
o raz  w  a k a d e m ji Avo+.erymarji w e  L w ow io  n a  tr z y  
trk n e s try , w  p o zo sta ły ch  szk o łach  a k a d e m ic k ic h  
na, d w a  sem estry .

T iim e s tr  p ie rw szy  (jesienny) t r w a  od  1 p aźd z ie r­
n ik a  do l f  g ru d n ia , ed m o s tr  d ru g i (zim ow y) od 
8 styczn ia , do 20 m a rc a , tr im e s tr  trz ec i (w iosen­
ny ) o d  20 k w ie tn ia  do  30 czerw ca . S em es tr  p ie rw ­
szy  (zim ew y) trw a  c d  1 paźd z ie rn ik a  do 31 s ty ­
czn ia , se m e s tr  d ru g i (le tn i) od 15 lu te g o  dic 15 
czerw ca. Z a jęc ia  rczpoczyo ia ją  się  z d a tą  ro z p o ­
częcia , ia k o ń czą  i  d a tą  z ak o ń czen ia  tr im e s tru  lub  
sem estra .

lt'. z porzą dzen ie  to  o bow iązyw ać  będzie  ju ż  od  
n a jb liższego  ro k u  szk o ln eg o  1922— 1923. 

IN T R O N IZ A C JA  K R C L A  k u r k o w e c o , w
niedzie lę  o d b y ła  się n a  s trz e ln icy  k ro k . T ow . K u r­
ko w eg o  doiioczna u ro c z y s to ść  s trz e la n ia  k ró le w ­
sk iego  i in tro n izac ji n o w eg o  króla, k u rk o w eg o . 
Z godn ie  ze s ta rą  t r a d y c ją  o b w o łan o  k ró lem  k u l­
k o w y m  p. W ilhe lm a F en za , k tó ry  celn jun  s trz a łe m

łożone/ rozpoczęcie/ robót około założenia nowego 
cm entarza, pow odujące .« w ydatk i w setk i miljonów 
idące, inw estycje w  liniowych łaźniach gm innych, zna 30 Ol i cerów . 
tz.no subwencje na stowarzyszenia filantropijne i kul- J a k  w iadom o , 
tu ra ln t uregulow anie płac urzędników, służby i pen- 
syj wdowich i cały  szereg innych wydatków,^ zmusiły 
R adę w yznaniową do oom yślenia środków zmierza- 
ją ę jc h  do podniesienia dochodów gm innych. — N a 
ostatniem  posiedzeniu, p u d  przewodnictwem prezyden 
ta _ gm iny żydowskiej, cha R afała  L andaua odbytem 
uchw aliła R ada po ożyw ionej dyskusji nmłożenie 
n a  członków gm iny dodatku  do podatku  wyznaniowe­
go, doehoi zącego do 100 procen t podatku  podstaw o­
wego. N adto n»bw aliła R ada ze względu na znaczne 
zaległości podatkow e nałożyć n a  podatników , nie pła­
cących podatków  w term inach sta tu tem  zakreślonych, 
tytułem  k .u y  5 procent zwłoki miesięcznie od zale­
głego podatku. Uchwały te  przedłożone zostaną m a­
gistratow i, a  następnio wojew ództw u do zatw ierdze­
nia.

NOWY KIEROWNIK W IĘZIEŃ W  WIŚNICZU. —
K ierow nikiem  więzień w  W iśniczu został m ianow a­
ny  s tarszy  dyrek to r wię;.i"ń ze Stanisław ow a p. Ka- 
lous i p rzyby ł już n a  miejsce przeznaczenia, \V tych  
dniach w ysłana będzie do W iśnicza pierw sza p a rtia  
więźniów protesjonistów z tu tejszych  więzień sądu 
okręgowego, k tó rzy  zajm ą się odnowicnier ubikacyj 
oraz ic-h urządzeniem , poczem odejdą dalsze partje  
karanych  za ciężkie przestępstw a.

O ZDRADĘ GŁÓWNĄ. Odroczona w zeszłym ty g o ­
dniu rYjmrawa w sądzie przysięgłych przeciw  Sł ani- 
siawowi Grabowskiem u, oskarżonem u o zbrodnię 
zdrady głównej, m iała się odbyć jeszcze w obecnej 
kadencji. Poniew aż do ostatnipgo dnia trw ania tej

■, | kadencji nie przybyli zaw ezwani no rozpraw y świad-
J "konie , p rs r to  ,zha~ radna sądu okręgow ego postano­

wiła odroczyć rozpraw ę do kadencji jesiennej.
NAGŁY ZGON. Oncgdaj nad  ranem  na dworcu 

krakow skm i zasłabł nag le  Ilórsz E sem in , kupiec z ,
Ł c iz i. J ekarz pogotow ia stw ierdził śmierć w skutek j 
udaru  serca.

ZYBÓJSTWO. W  sobotę po południu zaalarmowa-

m ow ych  b y ł od czy t p ro f. Ju rasz? . (P oznań ) o w rzo  
d z ie  żo łąd k a  i d w u n as tn icy , o raz  d ra  O strow sk ie­
go  (Lw ów ) i d ra  Ł a p iń sk ieg o  (W .ars.zawa): o g ru ­
źlicy  k c śc i i s taw ó w  i leczen iu  san a to ry jn y m  te g o  
c ie rp ien ia . —  Z jazd  u ch w alił rezo lu c ję , w z y w a ją ­
cą  rz ą d  i sam o rząd y  do ja k  n a jd a le j id ą c e j pom o­
cy  d la  z ap o c z ą tk o w a n ia  u  n as sa n a to rja ln e g o  le ­
czen ia  g ruź licy  k o s tn e j. P o z a  tern  w y g ło szo n o  
o k o ło  8fl odczy tów  ro zm aite j treśc i.

PIERW SZY  KONGRES S I SNOGRAFISTÓW  POL 
SKICH. W  dniu 5 b. nr. odbędzie się w politechnice 
warszaw skiej pierw szy kongres stenlograiistów poK 
skich system u G abelsbergora-Pclińskicgo. Obrady 
kongresu  będą tyczy ły  m iędzy iiiiifimi w prow adzenia 
nauki stenografji do program u szkół średnich.

ST R A Ż  G ftA hJC Z N A . IbnistOT epraiw w ew n ę trz ­
n y ch  u k o ń c z y ł pom yśln ie  p e r tra k ta c je  z m in istrem  
sp raw  w iojskow ych co do o d k o m en d e ro w an ia  do 
s tra a y  g ran iczn e j pew nej liczby  oficerow  zaw odo­
w ych , spec ja ln ie  d o b ran y ch . M iędzy odkom en.de- 
row am ym i do d y sp o zy c ji m in is tra  sp ra w  w e w n ę trz ­
n y c h  z n a jd u je  się szef w y d z ia łu  żan d arm erji, p łk . 
W i. Jax a -R o żo n , k tó ry  obe jm ie  s tan o w isk o  g łó w ­
nego  k o m c n d tn ta  s tra ż y  g ran iczn e j z dn . 1 lipoa.

N a  ram ę w ład ze  w o jsk o w e o d k o m en d ero w ały

s trą c ił  o s ta tn i sz c z ą te k  k u ra . J e g o  m arsza łk am i .no policję, że p rzy  ul. Dwernickiego, zamordowano

straż graniczna jast organizacją 
cywilną, sforami aną na sposób wojsicoiwy.

W SPRAWIE BUDYNKÓW SZKOLNYCH I 
MIESZKAŃ DLA NAUCZYCIELI wydało mini­
sterstwo oświaty, na podstawie ustawy z 17 lutego 
rozporządzenie, zawierające wymiary sfd szkolnych 
w szkołach powszechnych. Powierzchnia podliogi 
izby szkolnej nie może wynosić mniej, niż 42 m. 
kwadr., ani wdeocj 60 m. kwadr. W ozteroklaSowej 
szkole dwie izby szkolne, a w pięciiokłrtsowej jed­
na, winny być większo od pozostałych. W jed­
nym budynku szkolnym mogą się mieścić najwyżej 
dwie oddzielne szkoły siódmimklasaw3, sala gim­
nastyczna, natryski i kuchnia do nauki gospodar 
stwra domowego mogą być wspólne dla obu szkół.

Gmina wiejska winna równocześnie z budynkiem 
szkolnym budować mieszkania dla nauczycieli, 
jeżeli nic może zapewnić nauczycielom odpowied­
nich mieszkań w inny sposób. W razie uznanej 
przez władze szkolne konieczności, mają budo- 
wTać domy mieszkalne dla nauczycieli również 
gminy miejskie.

PROPAGANDA KOMUNISTYCZNA. Z War- 
szawy donoszą 2 b. m.: Po przybyciu pociągu 
lwowskiego na dworzec główny starszy poste- 
itmkiow'y z, I. komisarjatu kolejowego, Szafran 
ski, za.rtzymał Ignacego Siemion^owa. z Borj'sła- 
wda, który wiózł większą ilość odezw komunisty­
cznych. Sieunonotwa arraz z dowodami rzeczow'e- 

;mi odprowadzono do defensywy politycznej, 
i ROZPRAWA PRZECIW PO; i. DĄBALOWI. Z War- 
sz.cww tclcfonuia nam: Dziś w Sądzie okręgowym roz-

sk i b y ły  m ocno  b ro n io n e  n a  k o n fe ren c ji p o u o jo  
w ej, za rń w n o  przez  d e le g a c ję  w łoską , ja k  i przw  
ca łą  p ra sę  w doską. D z ien n ik  7.annac7,a, z e  ścisła 
w sp ó łp raca  ek onom iczna  . i p o lity c z n a  je s t  zape­
w n io n ą  w  s to su n k a c h  po lsko -w łosk ich , k tó re  obei 
nio są  b a rd zo  se rd eczn e . »

LICZBA OFICERÓW W  W O JSKU POLSKIEM. Wi
d ług iiiciędowej *Listy starszeństw a oficerów zawodd 
wycliy, liczy ogółem wojsko polskie 16.956 oficerów 
iż tom jenerałów  195, pułkow ników  467. podpulkowni 
ków 668, m ajorów  1.61 li, kapitanów  4.571, poruczni­
ków 6.196, podporuczników  3.171.

SPRAW A BISKUPA KS. CIEPLAKA. Z M arsza wi 
te lefonują nam : W odle nadeszł^ch  tu  wiadomości 
stw ierdzono,“ o' k s. b iskupa Cieplak? władze sowie 
ckie nie aresztowfdy, lecz doręczyły mu jedjraie ak 
oskarżenia i zobowiązany go, że nie w yjedzie na ra  
zie z Petersburga. IV sprawie tej, jak  wiadomo, rzą/ 
polski w ystosow ał notę Jo  rządu sowieckiego.

WYRCK1 NA KSIĘŻY POLSKICH. Miński trybu  
nał rew olucyjny za opó- przeciw ko 7.sbicraniu kosz 
tow ności z kościołów w Mińsku skazał ks. L isow sk i 
go na  rozstrzelanie, ks. zaś Tom aszew skiego i C jia 
rafjdn  n a  k arę  więzienia od 3 do 6 miesięcy.

ST R A JK  TRAMW AJARZY W WIEDNIU zakoń 
czyi się w czoraj rano. Był m stra jk , k tó ry  cAlyn 
ciężarem spa Ił ia  barki ludnośc i pracującej. P ra  

Bowjiicy w szelkiej ka tegorji milowe p.zestrzenie  mu 
sieli p rz e b y w a ć  :am i n?pow rót przed południem  i 
po południu. Miasto straciło  w< dochodach 800 miljo- 
flów koron.

PRZECIW  ZDZICZENIU MŁODZIEŻ"7. D ziennik 
donoszą, że pruski m inister nauki, sztuki i ośw iaty dr 
Uoclitz, w ydał odezwę, w  k tó re j w zyw a w szystkich, 
k tó rzy  zajm ują się w ychowaniem  n?iodzieży, by za­
pobiegali w szilkiem i sposobami strasznem u zdziele­
niu.

KOBIETY W  SĄDOW NICTW IE PRUSKIFM . J a k
donoszą z Beilina, uchw alił Sejm prusk i ustawę, p rzy  
znając? kobietom  dostęp do sądow nictw a.

CriCROBA LENINA. Jak  donoszą z R ygi, lekarz 
Tiemiccki profesor dr F orster ośw iadczył, że Lenin 
choruje n a  gruźlicę rdzenia pacieizow cgo. Choroba 
jest już w7 drugiem  s ta d ju m . *  --- -- -

»Chicago Tribune* podaje, że neuroiOg Georga 
B assin  pow ołany zosiał do Moskwy do Lenina. H as 
sin w yjechał już do Moskwy.

KATASTROFA KCLEJO W A. Na li lji kolejow ej 
F iiadclfja—R eading zdarzyła s ię  w ielka katastro fa  

kolejową, a  mianowicie pociąg  pospieszny najechał 
z ch^żośćią tlO  kilom etrów  n a  pociąg tow arow y. Do­
tychczas w ydobyto 9 zabitych, m iędzy innym i pała  
cza i m aszyn istę , 75 ciężko rannych  przew ieziono dc 
szpitala.

M AJĄTEK ROCKEFELLERA. Zm arły niedaw no 
W iliam Rockefeller pozostaw ił w  spadku 4 dziec.om 
poza olbrzymim m ajątkiem  w nieruchom ościach, 2uC 
miljonów dolarów  w gotowce.

ŚLUB. W  kościele św MarMna ks. proboszcz Mi­
chejda pobłogosław ił w  dniu 1 b. m. związek m ałżeń­
ski pomiędzy p. Juljuszem  Schucllerem, a r ty s tą  m a 
iarzem  a  p. Izabellą W elirówną.

żynę sDzeków, -która równocześnie święciła wy­
jątkową uroctystość a myinowioie 50-letmi jubi­
leusz działalności nowego króla dla dobra Towa­
rzystwa. Obecny król kurkowy p. W. Feuz jest

4et
Pologne-r. Jenoralna sefcrofeiiea Towarzystwa, p. 
Róża Baillr, w dłuższora przemówieniu przypom­
niała zasługi Władysława Mickiewicza, którym 
cała Polska oddala liołd za jego ostatniej podróży 
wajKunnic-ć o .uczczeniu Władj-slawra kLickiowicza

nej o kupno rewolweru, k tó ry  Górski m iał n a s tę p n ie 'ją ł. W  sprawie tej powołano 55 świadków. T rybunał 
odsprzedać niejakiem u O. Po  południu o godz. 3 p r z y -  sk ładał tię : oskarżający oodprokurator R e ta -g e r ,

obrońca adw okat Duracz i Jan  Dąbrowski, przewoo-szedł Madej do m ieszkania Górskiego przy  ul. Dwer- 
n ie k e g o  7 r a  II piętrze, gdzie zn; jdo-waia się rów ­
nież G rzeczldewiczówna i przym ósl zamówiony re­
wolw er 8-strzałowy. P o  oglądnięciu rewolweru Górski 
udał się lia pobliską ulicę t l ic h  po nabyyrcę reWol-

|. ]'. — tiVłVtl. .... 1-iUillćtbt, policja - ’ - T l  1 1 * n
w szczęła ślcdztnm, i'tó rc  w ykazało , że Madej po o Jej-! s łu ch an iu  stmon, sąd. w y d a ł w yrout, sk a z u ją c y  ana-

'ściu G órskiego baw ił s i ę  bronią, k tó ra  w ypaliła, go-! jo ra  S aw ick ieg o  aa. p rz o s tę p s tr ra : nadużycia- służ-
dząc śm iertelnie Grzeczkiewiczównę. Madej p o d a w a ł. ii r .vf.n-o n ie d b a ls tw a  i raJsau celem  u k ry c ia  d w ó ch

niczący sędzia Duroińsk D zisiejszą rozpraw ę 7. no- 
wodu. n iestaw ien ia  się k ilk u ra itu  ŚYłjpadkaw, między 
którym i znajdują się m a i  szalek Trąm pezynski, pos, 
B arlieki i ir ni, odroczono do dnia. następnego.

WYROK NA MAJORA SAWICKIEGO. Z WaT 
wy duoszą 2 b^m.: Mtózoraj tyicraoremi po wy­

kach muzyki po -ogrodzie s-fc-zelęckim, będący 
symbolioznem objęciem władzy królewskiej na 
strzeleckim c-elestacie'. Ui^czystośc zakończyła 
uczta królowska, podczas której po przemówieniu

pospo-ht-ej, w y g ło sili so rdec*ne przem ów denia prez. 
Fcdcrow  iez, r. d r  L. S chneider, b. k ró l k u rk o w y  
d r  K . O strow sk i, w icew o jew o d a  JG ow alikow sk i, 
jen . S tille r  i w id u  innych .
J  ROZSZERZENIE GAZOWNI M IEJSK IE J. Gazow­
nia m iejska w K rakow ie w m yśl uchw ały R ady mia­
sta p rzystępu je  ido  rozszerzenia sw ych urządzeń, co

podkreślił, że‘przyje.eie, zgotowane mu przez Pol- króla kurt owego na cześC Najjaśniejszej Rzeczy, 
skę, rozumie jako hołd, złożony pamięci Ac’ ima.
Uroczystość miało/ charakter poważnej maaiifesfa- 
t j r  fraracusko-polslcicj. Imieniem komitetu z Quar- 
tier Lalki stawiło się liczne grono młodzieży uni- 
iWemyteckiej francuskiej jdci obojga. Wśród obec­
nych był wielki przyjaciel Polaków, jenerał Du 
Mnriez. Po-elstwo polskie reprezanto-wał radca p.
Łukasiowicz. Ofiarowany biust, przepięknej robo­
ty, uderzającego podobieństwa^ acz nieznanego 
dłuta, przeznaczył obdarowany do .muzeum swego 
ojca, zapewniając, że poczyni pohukiwania, ce- 
Jom dowiedzenia się, kfo jest jego twórcą. Wnucs- 
cc poety. p. Majji Mickiewiczou-nie, wwęczono 
wspaniały bukiet róż.

Od pewnego czasu bawi ca ceniony wysoko 
kompozytor p. Karol Szymanowski i siostra jego, 
znana śpiewaczka, p- Korwin-Sajmaaiowska. Po
koncercie Szymanowskiego w teatrze »Vieux Oo- 
lombien* kryryka parska, oceniła- bardzo pochle­
bnie talent jego zarówno kompozytorslJ, jak wy­
konawczy. Koncert p. Stanisławy K uwin-Szyma- 
■newskiej, urządzony w sali koncertowej hotelu 
4>Majestic«, cieszył się równem powodzeniem. Śpie­
waczka nasza oczarowała swoim głosem słucha­
czów, wśród których znajdowali się wybitmi kry­
tycy francuscy.

początkowo, że dziew czyna popełniła sam obójstwo,] r  ” -  ,« .v  w vd?lon ie  •/ a rm ii
poczem przyznał się, że spowodowm śmierć •Grzecz- j przot.tęjosiw , n a  t o x  c > - U
kiewaczówinej przyąjadkow'0, m anipulując n ieos trożn ie ) p o zb aw ien ia  sz a rż y  i  o zn ak  hono ro w y ch , b ą d  za- 
ckoło rewolweru. M adeja z&trejHnąno w  aresztach, j liAzvł o sk a rżo n em u  d o ty ch cz aso w y  p o b y t w  w ię- 

KRADZIEZ NA Pl,A N  At I. Onegdaj doniósł d o 1 7j ei!ju  schylił padśbę obro-ny o  tym czasow e, zw-ol-
noc.y n a  p lantach ^ P a j^ o n e g io  z pod  a re sz tu . P ro k u u ra to r

i  o b ro ń ca  w y ro k u  n ie  p rzy ję li. -W żadnem  z  p rze- 
s te n s tw  są d  m e  u z n a ł  m o ty w u  cli cci zy sku .

GRASG 7ANIE ZLODZiEI W  ^OCIĄGACH W  
drodze z Y tarszaw y do K rakow a skradziono na szlco-

policji Józef Modzelewski, że w — J „ )V . .
n ieznany m ężczyzna sk rad ł mu poiYfel z kwotą, J07 i [rtnenie O tkaiw ontyO  
tys. ihk. i  uokum eniam i, poczem zbiegł. O rgana po­
licji śledczej jak o  podejrzanego o popełnienie tej 
kradzieży aresztow ały  23-ietniego Ju ljan a  Susuła, 
znanego złodzieja. Dochod/.euia dalsze w toku.

NIESUMIENNA SŁUŻĄCA. N a szkodę p. A. K rzy- 
si..kowej,' zairdeszksłej przy  uh Batorego 25, skrad ła

umożliwi Oufitsze zaopr.tryw anie m iasta  w gaz. N a ty j  służąca Domiccla. N ow ak płaszcz zimowy i bic-

wezoraj posiedzenie komisji gazow o-elektrycznej pod żono poszukiwania.
p izew oJnictw em  wiceprez. Sarogo, n a  k tórem  "omó­
wiono szczegółowo cały  plan  pudowy.

POWOŁANIE NA NOWĄ PLACÓW KĘ. Jenera ł 
K ostecki, by ły  dowódca obozu w arownego w1 K rako ­
wie, został jiowołany do m inisterstw a spraw  w ojsko­
wych w W arszawie n a  odpowiedzialne stanow isko 
inspektora rem ontu  keni urmji polskiej. Jon. K oste­
cki, k tó ry  zyskał sobie w śród szerokich sfer naszego 
m iasta Szczerą sym patją, opuszcza w  tych  dniach 
nasze miasto.

PUŁKOW NIK U FFLER W  Z \KCPANEM . Z Z ako­
panego donoszą 30 czerwca: Eawił tu  dw a dni pułko­
w nik żranc-iuski Ufiler, przew odniczący m iędzynaro­
dowej kom isji granicznej w Berlinie, k tó ry  skontrolo­
w ał prace delim itacyjne na Orawie i zwiedził obszai

.j i.     : - i____• x_ -Jaw orzyny. Polski podkomisai-z graniczny, kap itan  lub

K RW A W E AWANTURY. Oncgcfhj - jacyś podpici 
opryszki napadli w  nocy n a  ul. Ludwinowskiej p. K. 
Lachowicza i ciężko go poranili nożami. Podobnego 
napadu dokonali jacyś’ pijani mężczyźni n a  p. F ran­
ciszka K otulskiego w  ulicy K onarskiego i również 
pokłóli nożami sw ą Yifiarę. I ’rócz tego  na  inspekcję 
policyjną doprowadzono 10 osobników, k tó rzy  w y­
praw iali w stan ie  pijr,nyin aw antury .

KOMUNIKATY I ZAWIADOMIENIA.
17 PAŃSTWOWY k u r s  WYCHOWANIA FIZY- 

CZNECO W  KRAKOW IE, jednoroczny, bezpłatny, "z 
hczbą uczcstm lrcw  ogiam czoną do rt) osób, rozpocz­
nie się 1 października 1922. D a m n la  przyjęcia:-, wiek 
18 a o .........................  '  -. £0 la t, św iadectwo dojrzałości szkoły średniej 1 

seininarjum  nauc_ycielskiego, zupełno zdrowie i i s

clę p. A leksandry Poniatow skiej zo S iućka walizę 
skórzana, zaw ierającą różne rzeczy łąc-źnej w artości 
129.000 mk., oraz 17.000 mk. w gotówce.

1 Z  SOSNOWCA. (W ycieczka z. Ruinunji. —  Tożar). 
D nia 22 lioca br. przyjeżdża do Sosnowca w ycieczka 
uczniów akadem ji handlowej w Bukareszcie, złożona 
z 100 osób. N a czele w ycieczki stoi rekRff akadem ji 
wi-az z k ilku  profesoram i. Goście zabaw ią w  Zagłę­
biu D ąbrowskicm  przez 3 dni.

D nia 29 ub. » .  w południe w ybuchł groźny pożar 
w e si K rzykaw ka kolo Sławkowa-, P astw ą  płom ieni 
p rć te  całkowicie 9 cspjd! K ilkanaście rodzin pozo­
stało  bez dachu nad  głową.

W Y R O K  ŚM IER C I. T e leg ram  z K atoudc, dcsr.io-
&i: »O ppelner N a d ir ic h  ear« d o n o szą : M icdzys5j«- 
szn iczy  sąd  po ło tey  sk a z a ł p rzy w ó d cę  t .  zw . ban 
d,v s,G órki«: P aw ła  G órkę, o raz  dw ócli crionkó-w  
to-j b a n d y , re b o tn ik ó w  k o p a ln ia n y c h  lU aw rzy n k a  
i B ajloszfca , rui karę śm ierci za to , żc uw ięzili 
i za s trz e lili w  dn iu  5 m a ja  1920 ro k u  an g ie lsk ieg o  
s ie rż a n ta  w  N l^ -e j W si koło  K a to w ic .

Ma NIE W  KATOWICACH. Do gm achu iD eu- 
Ha-us* w K atow icach, w k tó iym  mieści się 
skarbow y w ojew ództw a śląskiego, w łam ali

DALSZE CEGIEŁK" W AW ELf F«F  ufundow ali 
2897 Gimnazjum w G ostyninie; 2898—9 (2 cegmlk? 
U rzędnicy firm y W . S taw iarski i Sp. w  K rośnic, ruli 
nerja. n a fty ; 29()0 Jngoslow-eńska aliadem ska Omla 
diiia P raiia—K raków ; 2901 Zjazd matu "zystów ' 
szkołj' realnej ‘1S02— 1922 w K rakow ie; 2902 TJczest 
moy zjazdu, koleżeńskiego w  Jarosław iu ; 2903 Ilu fio  
harcersk i w  Rrzem yiiu; 2904 C hrześcijańska Spółka 
k redy t, handlowa, brzesko; 2905 Pam ięci Franciszka 
W ańtucha —• koledzy; 2906 Konsurc skarbow y przj 
aJm in. podatków  w  K rakow ie i 2908 I  p ry  w. gimna-z 
żeńskie w K rakow ie — w płacając po 30.000 m k z» 
•cegiełkę.

KAŻDY7 MGŻE SOBIE sporządzić doskonałą lemo- 
u jadę  m usującą, cy trynow ą lub malinową, w rzucając 
tab letkę »LEMU1.TA1)A-VITA« do szklank’- zimne' 
w'ody. (Fabryna: K iaków , R ynek głów ny 22).

OPERA I OPERETKA. Dziś we w torek przepiękna 
pełna rom antycznego uroki: operetka K arolanybego 
>. Szkoła miłotęi«, k tó ra  zdobyła- olbrzymi suicces na 
poprzednich przedstaw ieniach. Ju tro  we środę »Pię 
kna  Syrena*, jirzcdstaw ienie d la  urzędników  po zni­
żonej cenie. We izw arick w y s tan ia  nasz te a tr  po­
now nie jedną z najpiękniejszych a zarazem najo ry ­

ginalniejszych operetek »Apasze*, lctora. w yw ołała
jak  najszerszych warstwami n iib -w a ły  entuzjazm, 
.o ćlzięki prześlicznym tańcom , pięknej muzyce i

.szeństwa. N adzw j c/.ajne w prost tańeo uktauo b?’et- 
m istrza L. K oszutckicgo budziły zardiwyt- i były go. 
rąco oklaskiw ane.

TEATRU eBAGATEf.A«. Obaj a r ty śc i pożegnają 
dzis k rakow ską pubikv.nośc- świeUiea:: i liezapoin- 
nianerai krecejam i w arcrwesfsKoj i przemiłej komc- 
dji sPutnysl panny  F rw e iszk te . We środę p icm jeia  
doskonale;, farsy  z życia wojskowego iD am a z ped 
Nr 23s. i^ w ro in e , pcine hiim ora sy tuacjs, ora; w y­

k w in tn y  Joyęcip, w w- kor.ar.:u tiajlepszych sił ko  
medjosi-ych bęyizic najlepi!^* r.-aryw ką oboerego se­
zonu. W. roli tyudow ej w ytląpi ]i. Nowacki, k tó ry  
także będzie reżyserem . W yborns obsadę fursy two­
rzą niezawodne suiy te a tru  pp.: Malk-ka, Pofcóg,
Szre.iiawa, liąb row ska. SJcdska, T urski, W esołow­
ski. Bioński, ilrnńiw .-ki StoSohlD, lter«ki, IiA ttohkł 
i inni. B ilety sprv,*J«.j4 k t s i  te s trż  caiy  i t k l

Z TEATRU »N OW Ó3Uc. D iii wo wtc-Kk r. jc*O r 
du próby jorierajnej opcM iki »V r/ej kŁwaleiowle* 
tea tr zaml c ię ty  Ju tro  we środę, na preiujerą duuą 

'będzio piękna i p e lta  łium oat operetka B ;:rrt'go 
xTryoj kawalerowie*. O peretka ta, pud re iy sc rja  ćyr, 
B ilarskicgo i kierownictw em  m uzyczsam  kanei. Mayw* 
hohla zy ssa  pierw szoizędną -wspaniałą w ysU w ę oiaz 
doskonalą ob .adę.

JED YN Y  WIECZÓR ANDY N K SC H M A N N -i 
W INDHEIMA—MICHAŁOWSKIEGO, ńw a./nyi n ax> 
tystów  lwowskich, odbędzie sic. iiiccdw olaliirt n  Jt i r  
tek  7 bm. W ieczór zapow iada fię  świetnie, Bilaty do 
nabycia  u  B raci Lipskich, Sław kow ska 8,



Ś roda 5 lipca  i0'22. N O W A  R F F C R M A Nr, I4&.

REPERTUARY:
TEATR /O PER A  I  OPERETKA«t

W torek. 4 bm.: -/Szkota miłości*.
Środa, 5 Łm.: /P iękna J5 bm.: /Piękna Syrena*.
Czwartek, G bm.: /A pasze*. t

T E A iR  »BAUATELA«:
W toiek . 4 bm.: /Pom ysł patino FumińszkSc. 
Środa, 5 bm.: /D am a z pod Nr 23«. 
Czwartek, 6 bm.: itwumS z pod Nr 23*. 
P iątek . 7 bm.- /D am a z jiod Nr 23*. v  
Sobota, S bm. po po].: /K obieta, która,

wieczorem /D am a z pod Nr E3«.
Niedziela, (T bm. po poł.: /Ter, którego 

tw arzy*; -wieczorem *f>ą«ia z pod Nr 23*.
TEATR »N O W O SU «

zabiła*; 

biją po

1

Wt:orek 4 bm. Teatr zam knięty, 
środa, 5 bm.. »Trze,i kawalerowie*, _ 
Czwartak, 6 bm.: » T m j kawalmowie*. 
P iątek, 7 bm.: /T rze j kawalerowie*.

K ą c ik  s ło w ia ń s k i.
C

JU B IL E U S Z  /M A C IE R Z Y  ŁU ŻY C K O -SER E- 
SK.IEJ* V» B U D Z ISZ Y N IE . U biegłego m iesiąca  
obchodził św ia t łu ży ek o -se rb sk i n a d e r  u roczyście  
75-leeie za ło ż en ia  /M ac ie rzy  łużycko -scrb sk ie j« , 
k tó ra  je s t  p raw ie  je d y n ą  o sto ją  św iadom ości n a ­
rodow ej teg o  n a ro d u  słow iańsk iego , -walczącego 
ciężko p rzed  zalew em  żyw io łu  n iem ieck iego , ja ­
kim je s t  zew sząd  o toczony . J e d y n ie  Czesi, k tó rz y  
trcf z tą  * bezsp rzecznie  n a jw ięce j się S erbam i lu- 
lyck im i zajm ow ali, liczn ie  byli rep rezen to w an i n a  
» j rz ad k ie j uroczy teśoi czeska , p ra ­
lk a  A kadc m ja U m iejętności, m iasto  P ra g a , Mu­
zeum  n aro d o w e, /S o k ó ł* , oraz. liczni p racow n icy  
duchow i n ad  S łow iańszczyzną z prof. C zernym  n a  
czele, p rzes ta ły  te leg ram y  z życzen iam i. S p raw o­
zdan ie  se lire ta iza  p ra ła ta  Ż ura w y k aza ło , ze  »Mu-

zarzucają. zby tn i rea lizm  i akadem izm , a le  on ty l ­
ko- n a ś lad o w a ł m aturę i  ona  jedyn ie  b y ła  d la  n ie ­
go /m a g is tra  a rtis* .

Z d/.ieł jego  w ym ienić  n a leży : '/TJm iorająccgo
Ż yżkę«, F latuę /P o d d a ń s tw a *  w: p arlam en c ie  w ie­
deńsk im , /U k rzy żo w an eg o * , k tó r j  m  n a  w ystaw ne 
rzym sk ie j eu ro p e jsk ą  sław ę zy sk a ł, pom nik  św . 
W ac ław a , pom nik  H u sa  n a  un iw ersy tec io  
kiru i inne.

/M istr czesko-slovensky«  p o chow any  zo sta ł n a ' p o k o ju

NA
■ K'J, £  V'-_-7 rat*  ̂ -ei-Jię i
FRANCJA WYDALA 50 MIL JARDÓW

POCZET ODSZKODOWAŃ. ' Ą
raryż, 2 lipica. (PAT.) Przemawiając na ba'n- 

ki-ejaio, -r jdrniiykn pcgeiz, sfeiry hairdło.wd i prze­
mysłowe, Poiuicalrie, ' przypomniał, z© uczestni­
czył w analogiimryjm bn-nkieieie w  roku 1012, 

 ̂kieidy to .sytnaioja na- Wschodzie zagrażała już

me po (prkeiiicsieuiu. mę do Wiednia, w  chara- 
Ltorae’' jego politycznego kierownika i kore- 
stpotnidenta', jako mąż zaufanie ministrów Taaf- 
fejgo i  ICaz. Ealdieiiiicgo. Z tych ©żaków datują 
się tf3ż jego książki o tcakize, słiudja polityczne 
i ■w-nażenia1 z podróży, w któryfeih eafutdyte.ja nie- 
posipoiłiLa walczy o lejpsZo z wyitwoimlośdą sio- 

Z tych pism głos jego /E in Poje iiber Bśs-

T eg o ro rzn e  zb io ry  zapow ie d u js  rifl to b ra e . -* 
Przez w yw óz plonów  adm lm na-ack pan*tw cw ~  10? 
nadzie ję  podn ieść k u rs  leJ I n ap raw ić  d o iy cN ctą  
sow e b łędy , prz^z n ią  jc p e ła in u e , celem  rozw oju 
go spodarczego  k ra ju , p o siad a jąceg o  obfita skarby  
n a tu ra ln e .

ciorz* w
szereg  szkó ł i /dom ów  nai od ow ych*, ra tu ją c  
przez to  ty siące- dzieci od w ynarodow ien ia . N a  
zebran iu  ucL w alono obchodzić  u roczyśc ie  5-cio-

k o sz t m iasta, P rag i.
SU K C E S Y  PO L SK IE G O  K OM PO ZYTORA  

JO G O S L A W JJ. Z n an y  ze sw oich  w ystępów  w P o l 
sce jug( s ło w iań sk i jęhćr ak ad em ick i /M ladost«  w  
osto ln iem  sw ojem  /to u rn e e *  a rty s ty cz n em  po  J u -  
go slaw ji p ro d u k o w ał k ilk a  u tw orów  m u zy k a  p o l­
sk iego , d y r. Boi. W allek -W ałew sk iego , k tó re  w e 
w szysik ich  m iastach  jugosłow iańsk ic li (O sijekn, 
B elgradz ie , S koplje  i  Niszu'i w y w o ły w ały  n ieb y ­
w ały  en tii/j.r/.m  u pub liczności, a  słow a poch leb­
nej o c tn y  u k ry ty k ó w . U tw o ry  p. W alew sk iego  
m usiano  w szędzie  p o w ta rzać , a  kom pozycje  jego  
by ły  szczególn ie  ok lask iw ane. K ry ty k a  ta k  chor- 
w acka , ja k  i  se ib sk a , szczerze w ita ła  n iepoślodm  
ta le n t zbrat.a-F olaka* .

K om pozycje  p. W alew sk iego  .zyskują n ie  od 
dzis ia j popu larność  ta k  w Z agrzeb iu , 'ja k  i B el­
g radzie  i  L ublan ie , a  u tw o ry  jeg o  p ro d u k u ją  c-zo.- 
sto  podczas /w ieczo ró w  m uzyk i polskiej*  lub  sło ­
w iańsk ie j. O sta tn io  podczas obchodu 3-go m a ja  
w  Z agrzeb iu  śp iew ał cliór /L is iń sk i*  przew ażn ie  
u tw o ry  p. W alew sk iego .

»SL A V JA Ń S K I G LA S* (Sofja, roczn ik  X V I., 
t, II .) w yszed ł w rcd ;tkc ji ■ d ra  Mik. B obczew a. 
A rty k u ł w s tęp n y  p ió ra  re d a k to ra  p . t .  /S to su n k i 
międ7.yslGwiańskie« k o n s ta tu je  —  w  przeciw ień­
stw ie  do a r ty k u łu  d ra  G rabow skiego  w  /P rz e g lą ­
dzie bułgtirsko-połskfcn* — że zgoda m iędzy  Sło-

p ras- p o k o jo w i E u ro p y ,  i w s k a z a ł  n a  -wysiAki, j a k i e  v 'a -
i c z y n ił  pinz,3td wyibm cliem  w o jn y  d8a utrizątn1 a n ia  ’ -ińm ek* ^oibiudzir^zainłtOTOSOwanis d a le k o  p o z a  

Nk-midyi zm y śliły , nazajutrz p o  d e k l a - : g r a j k a m i  P o l; k .  i  Aus-tirji,
!racjach y/ojennych kalumnie skierowane prze-! Przei  ̂ ^"ojną spęćfeił K o ź m ia n

W eiwko Francji i tak oszczercza kampania je s t  ^ d r u j i ,  gdizie s ą r a T /c w a i uiiza^d o z lo n k a
prowadzona do dzisiaj. — Powinna, ona, ustą­
pić praadl raeicizywiistościią. Francja domaga się 

. ‘zaichow amia (praw, ■'lzyjskanyiCih przez zwyieię- 
jstwo. Dzisiaj, g£$C .Nienwayi prącują energicznie 
:nad odbudową swoich sił przemysłowych 
i  handlowych, gdy wierzytelności francuskie 
nieustannie się obniżają, Francja- dojnaga się 

1 tylko aby nairesacie ustało jej roz-czaffowank1,
1 żąda zapłaty długóu/ i nikt nie mo-że tuważać, 
że te  pretensje są pnzcsalrloe, Fnaucja. dźwiga 
cbeicnie samai oiężarr odszkodowań, które po­
winny p-onosić Niemcy i wydala już na rachu­
nek Niemiec 90 mit jardów'. Jeżdi Francja p a-’ 
dnie pod tym ciężarem, to wstrząśnienie to da 
się odczuć w całym świecie, woibee tago, że! 
Francja zajmuje ważne miejsce w dziedłzmic! 
rówmowaigi światowej. Francja nie dąży by­
najmniej diO. celów egoistycznych i pragnie p-o- 
zóeifać w dalszym ciągu jedną z najlepszych 
bojowukzek cywilizacji i postęnptu.

m agu sw’ojcg'9 is tn ie n ia  wTzu iosla  cn ly  w ianam i je s t jeszcze bard zo  d a lek ą  i w ykazu je , iż
jedyn ie  rych le  po rozum ienie  w szy stk ich  p ań stw  
n a red o w y ch  słow iańsk ich  m oże zaew nić S łow ia­
nom  n a leżn e  im  m iejsce i w  p o lityco  i  k u ltu rz e

letnią, roczn icę  śnuerc i łu ży ck ieg o  p o e ty  Z ojlera j e u ro p e jd d e j. A rty k u ł /S ło w ian ie  i  m orzc« oma-
w ctiiiu 15 w rześn ia  b. r.

Z aznaczyć  n a leży , iż  Ł u ży czan ie  p o s iad a ją  od 
la t  87 św ie tn ą  zrr-wją* b e le try s ty czn ą  /L uz iea* . 
sto jącą  n a  w yżyn ie  eu ropejsk ie j p o d  każdym  
względom .

ńM IE R Ć ^R Z E Ź B IA R Z A  JÓ Z E F A  V . M Y SLBE- 
K A . W  P rad ze  zm arł o s ta tn i z w ie lk ich  odrodzi- 
en,li Czech, n e s to r  rzeźb ia rzy  s łow iańsk ich , Jo se f  
M y s ilek , tw ó rca  jrom nika  św . W ac ław a  p rzed  Mu­
zeum  n aredow em  w  T rad ze . Z as łu g ą  M yslfceka 
je s t, iż w sw ą tw órczość  n iezw yk le  p ło d n ą  um iał 
c h n ąć  s ło w iań sk ą  duszę, ja k  to  p rzed tem  uczjm ił 

jego  w ie lk i po ]irzedn ik  w m ala rs tw ie , M anes. — 
O baw iając  się  w pływ ów  n iem ieck ich , od rzuca ł 
s ta le  św ie tne  i zaszczy tne  p ropozyc je  i zap rosze­
n ia  B erlina , D rezna  i M cnaehjum . D ziełom  jego

M ia znaczenie  morza,' d la  rozw oju  p ań stw  sło w iań ­
sk ich , a  m iędzy  n iem i i  P o lsk i. C a ły  szereg  in ­
n y ch  a iły k u łó w  pośw ięcony  je s t sp raw ie  słow iań ­
sk ie j, a  w ięc  Serbom  łużyck im , B u łgarom , z jazd o ­
wi uczonych  słow lańslac li w  P rad ze , k tó rz y  w y t­
knę li p ro g ram  w zajem nego  zb liżen ia  S łow ian  n a  
po lu  naukow em  i h u ltu ra fo S n . S y m p a ty czn y  t-en 
num er zam y k a  p rzeg ląd  lite rack ich  now ości po­
szczególnych  n arodów  słow iańsk ich .

W  osta tn im  num erze /P rz e g lą d u  bu łgarsko-po l- 
skiego« (Sofja) zv, ra c a ją  uv agę  k o resp o n d en c je  
p o e tk i p . D ory  Gabe-Benew' z W arszaw y  i K ra k o ­
w a, oraz w y cze rp u jący  a r ty k u ł d ra  W . T aszyc- 
k iego  z K rak o w a , pośw ięcony  now ościom  polskim  
z  z ak re su  filo lcg ji polaki«j i  słow iauokioj.

W .  F r.

UROCZYSTOŚCI NA CZEŚĆ MIASTA 
YERDUN.

Londyn, 3 lipca (PAT) W '•całym ^Londynie 
odbyiy się wczoraj matnifestaicjc na ctzsść Vnr- 
dl.cnu, ad-optowanego przez Londyn. Papołudtniiu

rad- nadzorczych feilłsu instyibucyj fina,nsoA vydi. 
V. ojna w yrzuciła go ze stolicy Auaorji i naka­
zała powrót do .kraju Do ostatnich chwil życia 
ząchował śp. Roźmian umysł trzeźwy, radą swą 
1 doświadczeniem WiSpicirajac oibóz polityczny 
łconserwatywuiy, z którym do zgonu w stałym 
i nieprzerwanym pozostawał Uon nfecie.

Mimo diametralnie przeciwnego stanowisika, 
jaikio cczienniik nasz w stosunku eto śp. Koźmin-' 
na w biegu Jat zajmował, mimo wjeMętnich po­
litycznych walk, jakie staczać nam przyszło z 
obozem śp. St- Kto mia,ną .umieliśmy zawsze 0- 
e*mi( wielki, niopoAr-olity jego talent j zdol­
ność, które w  innyich może w.aui-irtksBcdi i ,w in­
nych stoisuniliach niż te, które porozbioro-wa 
■wytwicrzyła era, pierwszorzędne wywalczyć mu 
mogły w Polsce stamowiako. •

Pu-blicystyiczny, literacki i kulturalny doro­
bek, jaki śp. St. Koźmian po sobie zostawia, 
zapewmiają śp. St. KoźnAaiłowu wytoitne imię 
wr litecatenze politycznej i hktorji pplskiego 
teatru.

Wiadomości glsk-owa
GIEŁDA WARSZAWSKA. (3 lipca), ^  MCionówkŁ 

Ł)— 4K- % Tow. kiw i. aicm. z* 
MO rubli trans. 220, spr/.cuai 223. k r  p ro  2*8. 4%  
iuw . icrcd. ziem. za 100 luaiek trans. 5S‘r 3—58—5 8 2t 
sprzedaż —, ó%  > rszawy sprzedaż 2(6. kupno 2(JC 
oohg. z 1915 i 101G trans. 240, Przezorność trans 
S .—87‘50. «

A k - jy  B ark  dyskontow y 4100—4000 -4 j 00. Bard 
zachodu, 3150—3125, bez kuponu, B ank kredytów- 

3300—3400, Finery 850, W arsz. Tow
cn 
k  
dl

5— 1S00
1990, W arsz. Tow. trans

w Warszawie 
kopalń i 
strin  40 
i Ska 2300 
Żyrardów 
B racia jab tkow scy  1850
i żeglugi 1750—1735. P o lska  nafta- 1850— 1835.

W aluty: D olary S tanów  Żjedn. trans. 48,92'50— 
4920--48M , sprzedaż 4^60. kupno 4820. franl i fran- 
cur-kis 403, m arki niemieckie 12'25—12*10, trans. — 

Czeki: G dańsk trans. n « 0 — 1132‘50—1180, spzze 
(.aż 1200. kupno 1100, Boleją trans. 390—302, snrze 
oaż —, Londyn trans. 21 :-j0—21.800—21.0 ' . sprre 
da z 21.7/5, lcuono 21.575, N ow y Y ork trans. 4892T0

le s p o rtu
JUTRZENKA—CZARNI 0:0. Przebieg nie- 

w Aberlshall orkiestra gwarilji repai-blikańskicj | dźiialnych zawodów1 Ju-trzenki z Czarnymi ze
d,ała konjceit muzyki framouiikiej, nu, któirygu był
obeicny król i królowa.

", . y-f

ZAPOWIEDŹ Gł ODU NA UKRAINIE.
Genewa, 3 lipca- (P^YT). Kapitan Quisling, 

przedstawiciel -dra- Nansena- na Ubrainia, nade­
słał deipas-zę stwiendizając-ą, ze wieidlug osta-t- 
ilicIi oficjalnycJi -danych tego-roczn-e zbiory na 
Ukrainie będą się równały połowie normalnych 
rocznych zuiorów. Znaczy to, że głód będzie 
się sreżył w dalszym ciągu, wr niektórych okrę­
gach nawet po ddkenaniu ż.nhy, zwda-śzcza w

Biajyga^^sggTiB jąaaBBBggBWgfflEisaBni

p A a
f  i7A '

/ .  WYKRYCIE ORGANIZACJI /CONSŁL .
_ M iedeń. 2  JipAa. (P A T .)  rN ea ie  W ieńe ir T a g -  

h ia t t  : dono isi ż  B e r lin a : P o lic j i  p o il ity c m e j p o - 
w ioldło s ię  d o s ta ć  w  sw e  rę-c-e l i s tę  c z ło n k ó w  
cp g an iz a te ji /C o n su il* . L iis ta  ta- iofbe§fii',ujei, 750  
■nYfzwisk'. —  P irzęc iw  u jsz jrs tk im  t p n  oiso|ho-m 
w i r a ż o n o  d ioch icdzen ia . C zęść  z niicSi a ircsż to - 
wano —  Ogółem a*csztowano dotychczas 
w uwiązku 2 zamordowaniem Rathenaua 100 
osób, w p rz e w a ż n e j części aresEitow am iTn u d o ­
w o d n io n o , ż e  wiedizi-olL o m o rd e rs tw ie , w,Zfglę-: 
d n ie  z n le m  w s n ó łd z ia ła l i .  Wszyscy aresztewa- 
*i należą tło partji niemiecko-iiarodowej. D o 
B trh n a i p r z y b y ł  p m z j iS e n t  polic-ji z e  Siziczecina 
i o d b y t d ln ż c ż ą  k -o n fe re n c ję  z p re z y d e n te m , po - 
łk-ji benrliiW1 ia j .  P o l ic ja  z d o ła ła  w p k g y ć  całą 
Ofl'ganizan'ję /C o u s u l*  w  je j  najdlroibniejszyreh 
s z c z e g ó ła c h . O d a ls z y c h  d z ia la n ia ia h  te j  o tigan i- 
zaicjl m e m u  m o w y .

MINISTERSTWO DLA OCHRONY REPU­
BLIKI.

Berlin, 2 lipca. (PAT.) /Soziafetisiek-e Kor- 
nespomdienz* donosi: Stronnictwa soiojalistycz- 
nę zażądają od rządni utworzenia osobnego 
ministerstwa dla ochrony Rzeczypospolitej.
USUNIĘCIE URZĘDNIKÓW OD POLITYKI.

Moaaefcyiim, 2 l ip c a . (P A T .)  /M tm lchenca' 
A u g sb u rg e ir  A b en d s iźe itim g *  d o n o s i z wdialrygo- 
d n e g c . ź ró d ła , że  r z ą d  b e r l iń s k i  m a  z a h r a r  po  
z a ła tw ie n iu  usL aw y o ochnoni-e rz.eczyipospęji- 
t-ej. p rz e d ło ż y ć  p r o je k t  u s ta w y ,  kiaraby zabro­
niła n/zędniitoni. jak długo pczostaja w służbie 
CTymî l, wszelkiej działalności politycznej.

UDZIAŁ NIEZAWISŁYCH SOCJALISTÓW 
W RZĄDZIE.

Berlin, 2 lipca. (PAT.) /Berliner Tageblaltt* 
pisze: Dla- oic-eny politycznego położenia
w Niemyzeich znamiennym j-est faltt, że soiejałni- 
deimcikratci poisitaiwiti wczoraj pod adresem so­
cjalistów niietzawMyjcłł zapyl ani-e, czy zasaldm- 
Ciz-ó - godizą się na przystąpienie 1I0 koalicji 
stronnictw Reichstagu i na udział w rządzie 
Rzeszy. Dziś od!b;v(wa się konferen-cj; niezawi­

słych so|cja(!istów, na której uchwaloną będzie 
odpowiedź. Powszechnie przypuszczają, że od­
powiedź ta wwioaldnie twierdząco. Niezawisłym  
so-cjalisit-oim nńianoiby da-ć dwa miejsca w gabi­
necie. —  Mówią, |ei ni-e-zawisly socjalista, dir 
Breitac-heiid ostaliby ewtontua-lnie zamianowany 
scikretarzem stanu w urzędzie spraw zagranicz­
nych.

ODPOWIEDZ SOCJALISTÓW' NIEZAWI­
SŁYCH,

Berlin, 3 lipca (PAT). Wcz-curaj odbyło się w 
Berlinie posiedzenie frakcyjne niezawishic-h so­
cjalistów, a  ipo-tem konferencja państwm-wra 
sitTO-nnieitwa niezawisłych sacja]!3tów. Pa-zedmioj- 
teim obraid byłai propozycja, jaką uczynili so­
cjaliści więlcsz.oiści niezawisłym, wzywają,c ich, 
'alby wstajpilj -do rządu. Socjaliści niezawiśli w 
oldipowuedzi na tę propozycję piow-zięU ucliwałę, 
że w zasadzie propozycję przyjmują, wyrażają 
jednak życzenie, aby stronnictwa koalicyjne 
zapoznały się przedtem z życzeniami niezawi­
słych socjalistów w zakresie związków zawodo­
wych.

ia domowa w  Irlandii
POWSTANIE ROZSZERZA SIĘ.

Dublin, 2 lipca. (PAT.) Podjęcie kroków' 
wojennych jest oczekiwane ka-żdiej chwili. -— 
Przeciwnicy czynią gorączkowe przygotowania 
do walki. Powstańcy wstawili na wdelu ullca-ch 
barakady. Według dizienuików powstanie roz­
szerza się na hrabstwa zachodnie i po-łudniewe, 
gdzie p>owstańcy w  kilku miejscowościach opa­
nowali koszarą'.

POŁĄCZENIE KOLEJOWE Z BELFASTEM 
PRZERWANE.

Lealiałd, 2 lipca. (PAT.) Powstańcy wysa­
dzili most kolejowy na południe od mknsui 
Dregheda przez co komunikacja kolejowa 
z Belfastem jest przerwana.

WALKI W DUBLINIE.
Leafieid, ,2 lipca. (PAT.) Wałki w Dublinie 

t-iwają w dalszym ciągu. Mimo poid-d-ania. się 
powstańców, którizy znajdowali się w pałacu 
Siprawiedliwości, inne grapy powstańców zaj­
mują bardzo mocne stanowiska. IV c-zasie do- 
tycliczasoiwyeh wralk bjio w Dublinie 40 osób 
zabitych i 185 rannych.

BE WZGLĘDNOŚĆ POWSTAŃCÓW.
Leafiek3, 2 lipca (PAT.) Wedle oficjalnego 

komunikatu wolnego państwa rlandzkiego 
0 ’Conner oświadczył, że celowo kazał wysa­
dzić w powietrze Fe ureourts, ażeby zgubić woj­
ska ' republikańskie, przsyczem wyuazil żal 
że liczba zabitych nie jest w ięk szą .

MANIFEST RZĄDU IRLANDZKIEGO.
Hanower, 2 lipca. (FAT.) Radio. Rząd ir­

landzki wystos-owrał do narodu irlandzkiego

Lwowa nie był intójasrujjgcy. Była to gra dru­
żyn równonizędnych, toczyła się też ona prze 
ważnie na środku bełska. Kombinacyjnie góro- 
wrała nioznalCEnie Jutrzenka. Pewnych pozycyj 
nie źdołala uiyizyiskać ni jedna- ni druga stro­
na. —  Sędziował naogól dobirzo p. Lusfgairicn.

INNE WYNIKI:
Lwów. Z okazji miętnastoleicia Pogoni urzą- 

'dzone zawody footballow© dały wyniki naistę- 
pująoe: S o b o t a :  Pogoii—Wiisła. 5:1 (2:1). Za­
wody z powodu ulewnego deszczu s-króconu o 
10 minart. N i e d z i e l a :  Wiafe— Polonja 4-4 
(2:1). Obie dirużymy uzyskały po jecinoj lwamcc

Łnpr.o 24'50.
GIEŁDA SZWAJCARSKA1. (3 lipca). Z anim  te®  

.gn idy. B en in  1*26. Holai.dja 203. J> owy Y o ik  525:FC 
-Londyn 2325, -Par 4405, Mediolan 2405. Eruksełs 

Ko.pcnliaęa lto '2o . a:: to  LU o lin 136, '"tirystinrik 
88, Buenos Aires 188-50, P raca  1010, Budapeszt u‘50 
Zagrzeb. 1 60 £0. t.a rsz c w a  (**1 1 I I , t  *edcń G'023/^, austi 
korona stemplowana 0‘02 7/8.

Żaitoirożu, gdizie tylko tizecrai czę-sć powieiz-ch-,2  j-airtu kaimeigo. Dziś, we wtoreik, odbędą się
zawody Pogoń—Polonj-a.

Wiedeń. Dwie niespodzianki mial Wiedeń w 
sobf-tni-ch soagryvda#cii- o rnnHlirzio-stwo. Mtano-

manifest, w którcni oświadcza, że powstanie 
republikanÓY/ zmiiedlza do obalenia angic-lskc- 
iiian-dz-kiego ukląidiu. Manifest wzywra ludnoiś-ć, 
aby nie przyłączała się do powstania, gdyż mo­
głoby to doprowadzić do wojny między Anglją 
a mandją.

ROZŁAM WŚRÓD WOJSK REPUBLIKAŃ­
SKICH.

Paryż, 3 lipca (PAT). /Ma-tin* donosi z Belfa­
stu, że regułarre wojska republikańskie operu­
jące w okolicy LLtowe-1, po przeiprowadzenki 
dłuższych r#kcwau z -powstańcami, kapiiułowa- 
iy. W miejscowości Donegal znaczne oddziały 
■wojsk repuhlikańsikiicli zajmujące-ważne punkty 
strate-giezne, odrzucają propozycję kapitulacji. 
Donoszą o pm ibytiu do Lomłonderry wielu de­
zerterów' armji ręjitublikańskioj, k tóyiii policja 
ulstereka natychmia-st rozb-raja.

n i  z a s ia n e j w  z e sz ły m  poku  b y ła  z a s ia n a  w ty m  
ro k u .

P tiz y p u sa c z a ją . ż,-e z b io r y  n a  U k ra in ie  d a d z ą
2 .8 8 0 .0 0 0  to n  z b o ż a  o z im eg o , z  ezctgo 7 0 4 .0 0 0  
w p ię c iu  o k rę g a c h  d o tk n ię ty c h  g ło d o m , o ra z
5 .2 8 0 .0 0 0  to n  zbożai ja r e g o .  P rz e w id u ją , że  n a  
K ry m ie  z b io ry  daJdzą 1 2 3 .0 0 0  to n .

REWOLUCJA PRZECIWBOLSZEWICKA.
Ilan o w rar, 2 l ip c a . (P A T .)  W e d łu g  do n iesó ń n  

Z H elsiingio irsu , re w o lu c ja  a n ty b o ls z o w ic k a  
w  Tu-rkieslatniie i c z s z c r z a  s ię . R e w o lu c jo n iśc i 
oibsadzi-li m iarsta  B-uichaira, Saimaulkanid: i  A se h a -  
l)aid. G u-bernaltor soA vieeki T u r k e ś ta n u  z a s t a ł  
T it o e  rew c łu c jcn iis itó w  s t r a c o n y .  ,, ■ ,

fv J  f  :

t  S ta n is ła w  Koźm ian
K  r a k  ny, 4  Kpcgr.

W c z o ra j w  godzi,n-aicb popioiliudulowwicli zia-airł 
w K-raikowiiś;’ w y b i tn y  m ąż  a ta .nu  i p u b lic y s ta ,  
'je d n a  z n a jś w ie tn ie js z y c h  g łó w  p o l i ty c z n y c h  w  
P o ls c e  —  n a js ta r s z y  w k>,kvm  cho rą-ży  k o n s e r ­
w a ty w n e g o  o b o z u , S ta n i s ła w  K r.ź in ian .

S ę d z iw y  tw ó r c a  / T e k i  S ta ń c z y k a ,« p rz ę ż y ł 
-swój c z a s  i  sw o ic h  wapólie:ze!snycb. P a t r z y ł  n a  
z g o n  w szystld ic-h  po  ko-M, to w a ra y s z ó w  b ro n i , 
z  k tó irj7p i i  s z e d ł  śm ia ło  w  b ó j p d i t j i c a o y ,  św ię ­
c ą c  w n im  n ie jadm ok-ro tm e w re lk ie  t r iu m f j7, z d o ­
b y w a ją , c w siiołiicy m o a f trc b ji,  k tó ra , o  lo s a c h  
n aszy ieh  d .ecydow raD , 5vpływ y n ie m a łe , k tó r e  
z t iż y tk o w y w a ł d la  c e ló w  sw o j n i.qgdyś p o ty b ie j  
p a a łj i. K is i j e  p-uzed la d y  s z e ś c iu  zm airł S ta n is ła w  
T a m o w s k i .^ d łu g o le tn i  je g o  tc p ra fry S z  ^ l i t y c z ­
n e j  p ra k y , K o ź m ia n  w a rty ik u lo  p .  t .  /0 s t5 U n «  
naipi-sał rz e w n e  po izgonne k ie r u n k o w i p o l i ty c z ­
n e m u , k tó re m u  p rz e w a ż n ą  c z ę ść  ż y c ia  p e sw ię - 
c ił . _

Zanim w  o b sz e rn ie j,ia y p i a r ty k u le  o m ó w im y  
w ie lo s tro n n ą  d z ia ła ln o ś ć  z m a r łe g o , n o tu jem y 7 
n a  r a z ie  p o d  picawsz/e-m w ra ż e n ie m  o je g o  z g o ­
n ie  k i l k a  n a jw a ż n ie js z y c h  d a t  z je g o  ży rna .

Ś p . S ta n is ła w  K o ź m ia n  u irodż ił s ię  w  P io t r o ­
w ic a c h  w  g u b . luibeM dioj w  r. 1 835 . S y ii A n- 
d -rze ja  E d w a r d a  i T o o li l i  z-3 S k izy ilsk iic łi, c z ło ­
n e k  ro d z in y  o d  k i lk u  p o k o le ń  d o b * se  z a s łu ż o ­
n e j  p iśm ien n ie tw 'u  j  k r a jo w i ,  o d  m ło d o śc i w c h ła ­
n ia ł  w  s ie b ie  a tm o s fe r ę  w y s o k ie j  k u l tu r y  u m y ­
s ło w e j. U c z ę sz c z a ł n a  n n iw e rs y te tt  k r a k o w s k i  a: 
u z u p e łn i ł  w ie d z ę  n a  w sz e c h n ic a c h  z a g ra n ic z ­

n y c h  w  P a r y ż u  i w  B o n n .
Za-rntz z poiczą-tk iem  • e r y  k o n s ty tu c y jn e j  w  

Ainsibrji r z u c i ł  s ię  w  w ir  'ży c ia  po-łi-tyczneg-o i  o d ­
tą d  s t a le  ja k o  r e d a k to r  /O żt?su«  i  dzaalaicz p o li-  
tyc-zny  s łu ż y ł  k r a jo w i  i  sw e m u  s t r o n n ic tw 11. - 
R a z e m  ze  S t .  T aim ow -sk im  i J ó z e fo m  SzujA kim  
z a ło ż jd  o b ó z  p o li t j to z n y  » S tań c -zy k ó w « , k tó r e ­
g o  w y z n a m e tn  wdairy b y ła  w s p ó ło te  n a p is a n a  
p rz e z  w s z y s tk ic h  t r z e c h  / T e k a  S ta ń c z y k a .*  o -  
g lo s z o n a  tz r . 1871 .

W natstopnyich  ła ta-ch  z a ją ł  s ię  t e a t r e m  i ja k o  
d y r e k to r  s c e n y  k ra k o y . s1*icj z a p is a ł  cJilu.bnio 
sw e  im ię  w  h b ć o r j i  p o ls k ie g o  tealtrm , k tó r e m u  
n a d a ł  p ię tn o  c y w iliz a c y jn e  i  l i te r a c k ie .  E r ę  
je g o  rz ą d ó w  o p ro m ie n ia  d-o diziś tra idy ic ja  n a j -  
jaśni-ejszj^cłi c h w il  t e a t r u ,  n a jw ię k s z y c h  w  P o l-  

f u h ł . n , U K k i . c b .

wici© Spoaitikiuib przegrał z Flonidiadorfem 0:1 
a Rapid 1  Rudolf.diiiglem 0:2. Hakoah—Aami- 
ia  3:0. Podczas zawodów Rapad—RmMfstiiigeł 
przyszło do awantur na boisku. Miamowitóe kie­
dy jodion z graiczy Rudolf-shiigelu uderzył je­
dnego z grającyiuli Rąpiuiu, psaysałd do ogólnej 
bójki między graczami. Do bójki- wmieszała się 
publiczność. Zaczęto nzować kreeisła między bi- 
jącylc-h się. Publiczność wdauignęla. d-o wnętrza 
i wzięła ud-zAł w bójce. Dopiero interwencja po­
licji położyła kres awanturom.

W  misdrzostwia Wiednia prowadzi dalej - 
Ępoiitlcbib 32 punktami. Następnie idą Hckoab 
i ILijjńd, którzy ma.ją po 31 punktów. Rapid 
sik.oiYczył już sw:oje rozgr ywicL Bjnntildiub spo- 
iikać się jesz-czo ma z YYafem i Admirą Hakoah 
z Yrfflckoirem i śimmeiringem. Który a tyci1 dwu 
klubów7 idobrdizie byvtuł mistrza, pnzowiJzi-eć 
nis można. P-nzy równej ilości punktów laoszy 
stosunek bramek posiądą Sportklub.

MIĘDZYNARODOWY TURNIEJ TENNISO- 
V.rY Yr KRAKOWIE, który odbywał się w 
dniach 25, 26, 27, 28 i 29 czerwca na boiskacli 
tenniso^wćc-li A. Z. S. w Parku Krakowskim, dał 
nas-tęparjąc© roziulnaty:

1) Gra pojed. panów o mistrzostwo zacho­
dniej Małopolski: I nagToda p. Kdemcn (MAC 
Biuidiapeszt); II -p. Szwęido (AZS Krakófr); III. 
pp. Gor cr (MAC P-uJapeszt) i Zawisza AYarez. 
L. T. KI).

2) Gra podw. panów o mistrzostwo zach. Ma­
łopolski:. L Smith i Szwóde; II. Whileb-cad i 
Szęizerbiński.

3) Gra pojed. pań o mistrzo-suwo zaich. Mało­
polski: I. Dubi-eńska; II. Boniecka.

4) Gra. pod w., pań i  -panów: I. Dubieńska Ke- 
łejmen; II. Lioblingawa-Gonco-.

5) Gra pojed. panów II kl.: I. Miickerbrnn; 
II. Braczowski, III. Frączkiewiez i Godlewski 
(Lw. T. Ł.)

6) Gra pojed, panów z wyrównaniem: I. Fr. 
Goner; II. Zawisza (W. L. T. K,); III. Szczerbui- 
ski (W. L. T. K.) i I( uclm-r Wlad (Lwa T L.)

7) Gra poów. panów z wyrównaniem: Os-ia- 
t-e-cznej rozgrywki z powo-dai deszczu nie ukeń- 
cr/mo. Do finał© doszli Szczorbińsiłd-Zawisza i 
Ilalińśkii-Po-tuczok, któ-rym też przypaida nagro­
da I i II p-rzoz losowanie.

8) Gra podw. pań i panów z uwrów-naniem: I. 
Zahairaewska-Smith; IT. Znleisika.-Potuozek.

9) Gra pojed. pań z wyrówn-anr-em: Ł Zaleska; 
n . Gattesmano.wa.

Z GfEt.DY KRAKOW SKIEJ. Tendencja zwyżkowi 
cha ęb p -ch  w alut i -3cv.iz_ z ży ją tk iem  m arki nierme 
c-niej n ij  te te jd  Syckiilstja , k tó ra  od szeregu ir.ieii& 
cj edsrmę:a 1  i ; od rj-nku pieniężnego, znów podnoś 
g.owę, g ra jąc  na zniżkę m arki pohldej. co jes t za w 
sze okolicznością znacznie potęgującą imuss-ę.

W obrotach przekazowych prym w iedzie ' korom 
czeiiia, k tó ra  znów zrobiła 4 punkty, korona auBtrja 
cka k -z zmiany, liry  mocniejsze o o jauddów , m arki 
m euaecka słabsza o 1. U oiary szacow ano wyżej o 15( 
punktów , franki francuskie i szw ajcarskie o 20, funt" 
sztt-rlinąi 400.

W_ obrotach akcjam i przem-rsiowemi i  handlowem 
zastój Zaledwie s2cś_ć 'ga tunków  było przednńoten 
mełiczDycii trari;akcy j jio k u r s ';  niejednolitym , n it 
wiole zmieniiinym. W iększe zainteresowaiiie dli, 
/r h a rm i*  i /Sierszy*.

Z akcyj bankow ych kupow ano /S pó łk i Zarobkowe! 
po 2200, papiery  procentow e bez riichu.

'5
Cc-dufa kursowa g i e ł d y  k r a k o w s k i e j  

z dnia 3 lipca 1922
ofiar 

* 60®*- 
-* 750 —

* 65U*—

i a<i 
700*- 
850*—: 
725‘— 
650*- 
400*—:
700*-
4b0‘-
700*-

noIskj B ank Przemysłowy
Bank. H ipojecziy  -s.
B ank Małopolski 
Ziemski 3auk  Kredytowy 
Puwsz. Bank Kredytojwy 
ćke . B ank Związkowy ,
Bank K om ercjalny 
Bank ziem. d!a kresów l*ańtw»
Bank K redytow y w W arszawie 
B ank Związku spółek zarobk.

T ransakcja
Polskio Tow. handlowe '
/Phnrm a* (mag, B. Jaw orm cki)

'Transakcja
•Tołski Glob*
Żegluga Polska 
Zieloni‘wski

r T ransakcja  
W arsz Ska r.ke. bud. parów.
/Potęga* Tow. poi. fa ir . nuty  żel. 28.C00*— 31.0110*- 
/T rzebinia* fab. masz. i nasra, rob 1600*— 1800*
Zakłady am unicyjne /Pocisk* 725'— 825‘-
»A uton»tor« fabryka samocbooów 1000"— 1290*
Pal/r. Portland Cementu Szczakowa, 17000*— IftOfiO'

tiOO*—
35(P—
S50*—•
400*—  
ibOO*—

J-OO*— 3-2J0*- 
210C*— 2300‘- 

,22010*-' 
(’3t‘— 700*- 

óitOO*— 3»i)0‘— 
3700*— 39cd‘— 

700*— S00*— 
300‘— 350*— 

4900*— 5260- 
50Gfl‘—! 

1250— 1400*—:

P O W S T A Ń C Y  ODRZUCILI PROPOZYCJĘ 
POKOJU.

Dublin, 3 15-jłcra (FAT). Arcybiskup, lord mer 
miasta ora-z sckretairz partji robo-tniczoj, ptzod- 

i5t»wiii szefom powstańców propozycje pofecjo^ 
we. Propozycje te  zostały odrzucone. ' 7cbec 
tęgo wojska iząd-orwe zaatakio-wały ptzy pomo­
cy kulomiotów i automobilów paaccu-nych siły 
powstańców, wypierając je z wiolu .pozycyj

sce teatrów ak.tO1.skM 1.
Niezależnie od pracy w teartze ęfeiaAel K oź­

mian w  polityce i w publicystyce na szipal-tn *h 
/Ozasu* i /Przeglądu Poiskiago*. W r.t!870  
■wyibramiyi posłem do Sejmu z większo.) wuasnotoi 
okręgu taraewakiogo, sta życzenie Crocho. 3kie- 

. go wszedł także do Rady państwa w Wtóduio, 
I |w tej chwili rozpcćżyiia- się naiczynni-ej za era 
w jego życiu, ora, która, dostarczy la. niemało 
poła. do kiry-kyki, a w  kraju bynajmniej poza- 
ekranem kołem zachowawców nie zdobyda po- 
p-ulaa-ności. Yfyjątkowe Avpływ.y, jakie souie 

i i zdołał śp. Koźmkin wyjwaiłceyć w YYiediLiu, zu-

zGórka* fabryka cementu 
Sicrszańskie zakłady góm .

T ransakcja  
/Tepege* Tow. dla przeds. gór.

T ransakcja
Połska I^afta

T ransakcja
.Oiko?*
/Pozet* Fowsz. zak łady  bud.
Febr. przetw . tłuszcz, w Trzebini 
/K rakus*  zjedn. fabr. przetw . wysk.
I abr. i1 raf. cukru w Chodorowie

T ransakcja  
Ska akc. eleldr. okr. w Sierszy

W aluty i dewizy:
K up. sprz. r  “ 

Dolary S.t. Zje L 4800*— 4900*—
Dolary kanadyjskie • 4700*— 4800*—
Bracki francuskie 395*—. 4ł0*—>
Frauki belgijskie .360*— 390*—
Franki szwcjc. . 950*— 940*—
Fuart szteri. 21200'— 2l700‘— 2.
Maiki niemieckie

Koron*- austr.

K orony czeskie

5900*— 6200*— 
Ŝ OO*— 6100 — 
5900*—  60 HT- 
500©*—  5200‘— 
5100*— 5200*- 
1700"— 1900*- 

1775*— 
7500*— ( oto*—. 
1000'—  U w —i 
3500*— 3800*— 
29o0‘— 2200*— 
3400*—  360 l*—. 

3500*—
1300*— 14051-

czeki: :'ń‘ 
4800*— 4900'— 
4700*—  4800*— 
400*— 4:1#- 
380*—
920*— M i‘— 

20tr— 21700*—

ń>T

11*75 12*25 11*75 1.Y23
T ransakcja 12*15 : ] ’9ć

0*56 ' 0*28 0T4 0'2c
T ransakcja 0*2 U* 0‘21>4

92 -  93*— 94TM m m
T ransakcja 9-175 « 6 ‘-

4*50 4*90 4‘50 4.2C
970— 1 JOT— 970*— 1000*—

25*— ?z*_ W - *
220'— 230*—• 220'— 2?0‘—

TransMccja , 2 2 T -

b io rą c  4 0 0  y y łc ó w . D a o r ts a ą  o w 'ybucha ,eh  a a  'ż y tk o w u l  w  picrw razyan rz ę d z k  
w w ie lu  m ie js c a c h . D n ia  3 hm, o g ń d z . 
n a s tą p iła , po .uo.w na w y m ia n a  z d a ń . ^

rano
*

dla celów swe­
go najibliiżsizc-ge otoczenia politycznego, co ścią­
gnęło na niego niechęć nawet w łcolach Stań­
czyków, ktńrych odłam tz. /starzy Stańszjtoy* 
za sprawą śp) Pawłm-Popiela wypowiedział' mu 

i sojusŁ polityczny. ^
f ,’W  t . 1885 zloiżył Koźmian dyu'ekcję teatru 

hrakowsskiego j oiMał się wydącznie prący pn- 
. > b lic y ^ ty c z n o j ,  jako. r e d a k t o r  /C z a s u c ,  ą  iw a& ttf

O zi^ ł ekonom iczny
* B A N K  D Y SK O N TO W Y  W A R S Z A W S K I, od

d z ia ł w  D rohobyczu , o tw o rzy ł ek sp o zy tu rę  w  Bo­
ry s ław iu , k tó ra  z a ła tw iać  będzie w szelk ie  tr a n s ­
a k c je  bankow e.

UMOWA KOLEJOWA Z UKRAINĄ. W e Lwowie 
podpisano umowę 7. delegatam i U krainy sow ieokuj,

snrawie ruchu kolejewegu Podwołoczyeka—Wolo- 
czyskn.

* P O ŁO Ż EN IE  G O SPO D A RC ZE R U M U Ń JI. —
YY R u m u n ji w y w o ła ta  o s trą  k ry ty k ę  dzia ła lność  
państw ow ej ad in iru 3 ‘rac.ji, k tó r a  zaw in iła  w spa-u-* 
k u  k u rsu  loi i n a ra z i ła  k o la  p rzem ysłow e, h a n d lo ­
w a i  finansow e n a  w ielk ie  s t r a ty  z pow odii/przesi* 
len ia . O bieg banl-m utńw  w zm ó g ł się o k ilk a  m ilja r - 
dów , 'p a p ie iy  p r  za m yślow o i h an d lo w e  u leg ły  zde­
p rec jonow an iu , b ilan s  h an d lo w y  p a ń s tw a  s ta ł  się 
b iernym . R uch  to w aro w y  zm niejsza sio v,Tobec 
w zm ożonej p rodukc ji i  -odczuw a się b ra k  d o s ta te ­
cznej sieci t-orćw, o ra z  sk ła d ó w  d la  zam agazyno - 
w naiia lo k o m o ty w  i w agonów . W yw óz d rzew a  do­
chodzi zaledw ie do  ilości, ja k ą  d a w n a  E u m u n ja  
w ywo.zila, i ia k ę  m ag azy n u je  się, g d y ż  n ie  m ożna 
je j n a leż y c ie  tran sp o rto w ać .

P rzem y sł fa rb ia rsk i o g ran icza  się do m ałych  roz 
m ia r ów w obec k o n k u re n c ji n iem ieck ie j, p rzem ysł 
m y d la rsk i podnosi się zn: czmie, ch em iczny  s ta ra  
się zad o w o h ń ć  n ęT n ag an ia  lu dnośc i, by  c d d ą g u ą ć  
ją  cd  p rzy zw y cza jen ia  do obcej p ro d u k c ji i zagra, 
n iczn c i m a rk i w  te j b ran ży , ,

K orony węgierskie 
K orony duńskie 
Lei rum uńskie 
L iry włoskie

wMiwawą «r '" nu. * >uaaeacaasMąaaMatapjBi;
. '  Odpowiedzialny ra i  a k to r

M I C H a L K O N O P I r Ń S K Ł

N a d e s tą n e .
Artykuły w tym dziale alt pochodzą od Redakcji.

Bnouiia
E r sk ó w , -E c g e n d k a  

ordynować będzie w  ISpsn, 
d z ia łk i i czw a rw ii cd  1 

lu fe ie fia .

W  pOIErO* 
—J2 prssdpo*

K O C I O Ł  rurkoAvy o pojernnolo? 
około 500 litrów do grzania wody 
i dwa piece żelazno 05/180 zaknp^
f irm a  Ł a z a ?  K s ’ak< S w — Ł o ls s S ty

Wpisy na rządowo-upowaiakmy z praw-err wj- 
dawania świadectw rorany -po i i i  cl ej Idasfe 

wydziałowej 
ŻEŃSKI KURS HANDLOWY PROF. NYCZA 
i C7.terctmesięczny od 5 września 'o. Ł rrayy- 
mnie codziennie biuro Hunowni, uKc<S Gołębis' 

1. 5, od gadziny 9— 1 i od S— 0.

9SA Ł1SA
S Z P R U J I Ł A

je s t  jed y n ie  praw dziw a solu, 
PrzesG v.egii sic? przed  ia lsy ltk a ta m l.

«9S“. i  ó

l)p  le M A C i7' BETTISat'
ordynuje (jak w Jafacłi nhlejEłyri)

W K R Y N I C Y ,  _• WILLA >KRAKUSv

\
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;P m ii!k  turystyczny bo Kh m .
Rozkład jazdy kslsi żelaznych z Krakowa.
Z  dworca g ło w n io  odchodzą: o g*. 1*48 poep. do L ^ow a; o g. 5*20 

posp. do Krynicy i N. Zagorza przez Tarnów; o g. 5'40 posp. no Zako­
panego i R abki; o g. 601  osob. do Niepołomic; *7*00 posp. do Lwowa; 
o g. 7 55 osob. do Lwowa; o g. 7*25 posp. do Zakopanego; o g. 8*10 
oscb. do Bochni; o gndz. 8*40 oscb. do W ieliczki; o godz. 10'Ssl■ osob. 
do Lwowa; o g. 1100 osob. do Krynicy przez Tarnów ; o g. 13*25 Ooub. 
do Zakopanego i Nowego Sącza przez Snchą; o g. 14*00 osob. do W :o- 
liczki i Oświęcimia przrz okawinę; o g. 14 20 osob. da Kocmyrzowa; 
o g- 14*35 o-H)b. do Stanisławowa i Lwowa przez Su.óżo i tdm por; 
o g 14*45 osob. do Niepołomic, o g. 18'20 osob. do Lublina przez Riz 
wadów: o g. 19*25 osob. do Lwowa; o g. 19*35 osob. do Tarnowa; 
o g. 20*30 oscb. do W ieliczki; o g. 20*60 osob. Ao Lwowa; o g. 2240 
0'ob. do Kryniey i Orłowa przez Tarnów ; do Stanis awowa przez Stróże, 
S try j; o g. 23*30 osob. do Lwowa, o g. 23*45 osob. d.o Zakopanego przez 
Suchą; do Stanisławowa przez Snehą, Siryj.

Z dworca głównego odchodzą: o g. 0'35 p c sp .j lo  W arsrawy; 
0 g. 120  posp. do Piotrowic (W iednia, Pragi) o g. 3*55 osob. do Pio­
trowic; .o g. 7*15 osob. do Piotrowic i Katow ic; o g. 10*25 osob. do 
Żywca prze* Pziodzice; d g. 141-ł osob. do Piotrowic; o g, 1710 osob, 
do Cieszyna i Żywca przez Dziedzice^ o ,g . 17-40 posp. do Gdańska przez 
Katowice, Poznań; o g. 19  40 osob. do Zyv.ca przez Dziel: co; o g. 20*05 
posp. do Poznania prr »z K atowice; o g. 22*45 posp. do Warszawy.

Z nowego dworca osobowego „zacuodniegou odchodzą: o g  8 00 
posp. do W arsrawy o g. 10*00 osob. do W arszawy; o g. 13 20 osob. do 
Trzeoini; o g. 1750 osob. do Warszawy przez Dęblin i do Katowic; 
o g. 19*30 osob. do W arszawy , o g. 22*25 posp. do W arszawy przez 
D ęblin; o g. 22*55 osob, do Lodzi, o g. 23*15 osob, do Dziedzic,

WSadze:
T 7oie«>ód 'łtw o ni. Basztowa L. 26, tel. 1141; godz. przyleć: 

wirjewoda cd 11—1, godz. nrzęd..* od 8—3, dla stron od 10—1. S ta ­
r o s tw o  k r a k o w a n ie ,  ni. Starowiślna L. 13, tel. 3554; godziny przy­
jęć* tarosta od 11 — 1, godz. nrzęd.: od 8—3, dla stron od 10—1. 
M ag) Si ra i , plac ’ W. Św.ętych L 3, tel. 46; godz. przyjęć w prezy- 
djnni miasta: od 12—2 z wyjątkiem niedziel i św iąt; godziny, urzędowe 
od 8—2. D y re k c ja  k o le i  p  iń s tw c w y c h , plac, M ateiti L. 12, telefon 
2458; godz ny pr.yjęć*: prezes dyrekcji „d 11—1. gedz,■ nrzęd.: od 8 —3 
z  wyjątkiem niedziel i świąt. L y r e k c ja  p c l lc j l .  ul. iirnpnicza L. 34. 
telefon 458; godziny urzędowe: od 8—3.

W a w e l  i  m u z e a :
Z a ta e k  -jró lc  afsaJ na W awelu zwiedzać można cd godziny 

n do zmroku. W s.ęp do Zamku 50 mkp. (Zarząd Zamku Królewskiego 
tel. 1262). M u z e u m  s a r c  ICflfO. Sukiennice, tel. 168. otw. codziennie 
od 1 0 -2 ,  wstęp 50 mkp. M u z e u m  C z a p sk ic h , nl. Wolska L. 10,

tel. 519; otwarte w nadzie l o i środy od 10—2, wstęp 50 mkp. D om  
i  m u z e u m  J .  A la la jk l, nl. Floriańska 41, otw. codziennie od *10 —2, 
wstęp 50 mkp. M u z s u m  C z a r to r y s k ic h , u  P ijarska L. 6, otw. 
.76 wtorki i p iątk i o j 10—12. M ie js k ie  M u z e ń m  p rz e m y s ło w e , 
nl. Smoleńsk 9,.*.tel. 1339, otw. r2 10—1, wstęp 5 mkp ' y s ta w a  
T o w a rz y Ł lw u  s z tu k  n lę k n y c u , pl. Szczepański 1, tel.*8, otw. co­
dziennie od 10—4 popoł.; wstęp 100 mkp.

Biura kupna i sprzefAży 
nieruchomości. \

Koncesjonowane Biuro knpna 
i sprzedaży nieruchomości. D on dla 
handlu i przemysłu V ?fad y slaw a  
E o p s s ie g o ,  Zwierzyniecka 1. 22, 
posiada każdego czaru duży wybór i 
realności, majątków* ziem i t. p.

„ U czc iw o ść"  B« iro Kupna i sprze­
daży kamienic, realności, folwarków 
sprzedrje i przyjmuje do kupna, 
Podwale 3, obok poczty.

Biura cgtoszsń.
Ogłoszenia i r e k la m y  K o le jo w e  

„ S E c h " , S. A., uL Szczepańska 9, 
tel. 369.

Powszechne Biuro reklamy „ ^ ra *  
a a " , Karmeiicita 16, tel. 2086, przyj­
muje ogłoszenia do wszystkich cza­
sopism krajowych i zagranicznych.

Ogłoszenia do pism całego świata 
p r o .e k l a jo  i przyjmuje Bi iro re­
klamy prasowej „ P r  SŁra-
k ó i  B y n c k  g l. 30 .

Biuro ogłoszeń i reklamy „Przy­
jaciel11 J a n  “ ta :  c z a k , Dębniki, 
u l  M adaliółkiego 18.

fabry-ii.
F a b ry k a  l i n  k o n o p n y c h  1 

w sz e fk ic h  w y ro b ó w  p o w ro -  
żB IC tycn  Stanisława Wałkowiń- 
skiego, ul. Lelewela 11. F irm a po­
wyższa nie posiada filji ani sklepu 
a znajduje się tylko w Dz. XII, 
przy ul. Le'ewela 11.

, ,0 1 o r ja “, fabryka ś w ie c , wyro­
bów woskowych. Spółka z ogr. odp., 
Sławkowska J 1.

S il im y  własnego wyrobu, także 
na zaa.łw ienie, poleca H a r to w a ła  
ul. Gołębia 6, od 9—1 i od 3—6.

I biograficzny zakład.
„ F rn a " , ulica Starowiślna (Plac 

Wielopole), przystanek tram w aju 3 
i  6, wykonuje fotografje na legity-. 
maoje. paszporty i wszelkie zdjęcia 
fotograficzne w 5 -c iu  m in u ta c h .

K i n a .
P ilnu  p o m iz& jące  „ M u z e u m 11

Smoleńsk 1. 9; przedstawienia we 
wtorki, czwartki i niedziele.

K in o  „ O p ie k a " ' ul. Zielona 17, 
Czysty zysk dla inwalidów wojen­
nych Przedstaw ienia codziennie od 
godz. 5-tej w św ięta od 3-ciej.

Księgarnie i s s n e la ż  
dzźenuików i mód.

K sięgarnia i  sprzedaż gazet: 
„ R u c h " , S. A., ul. Szczepańska 9, 
tel. 369.

N a jn o w sz e  i u r n a l e  m ó d  stale 
do nabycia u  firmy M. Laudau, 
Kraków, ul. św. Krzyża 5.

Ciazc‘a  k ra w ie c k *  zawiera:
naukę krojn, opisy mód, cenniki, 
ustawy o uczniach i patentach, 
wszelkie wiadomości fachowe. P re­
num erata półroczne 300 mkp.. Re­
dakcja: Kraków, Mikofa-ekt. 1. 13. 
Tamże do nabycia żnrnale i formy

L a b o r a i o i  j a  k o s m e t y c z n e  
i  r e r f t i ” i e r i a .

L abctatorjnm  kosmetyczne F t a r -  
“ i s c k l  B u d ^ ia s z o k , Grodzka 1. 3, 
I. ?., dobrze zaopatrzony zakład wwy- 
roby kosmetyczne.

Materiały tatisSylne za­
kłady braw. konłekcja 

i gaianterja.

Bazar M a y
Mawtjo ‘Zwiali Drzsmysłowsgo 

w firokowis. Iha gł.L 33
poleca:

zefiry, płótna na  bieliznę i pościel, 
płócienka, markizety, batysty, chu­
steczki do nosa, pończochy skar­
petki, koce, kilimy, wyroby koszy­

karskie, rz e ź b y , z a b a w k i.  
Ceny bardzo przystępne.

m a ło p o ls k i 

ZAKUĆ ODZIEŻY
W KRAKOWIE

poleca, swe sklepy i magazyny 
tekstylne

w Podgórzu, przy ul. Nadwiślańskiej 12 
jakoteż szatnię 

w Krakowie, prży ul. Szczepańskiej 3
sprzedaje hartownie i detajlicznie 

^ tcw ary : 
wełniane i bawełniane na ubrania 
męskie i kostjumy, cajgi, p /itna  
b iite  na bieliznę, płócienka kolorowe, 
zefiry, drelichy, chustki dużei chpstki 
na głowę, koce, g« £ o w e u b r a n i a  
męskie, płaszcze, kurtki, oduwie 
męskie, damskie, chłopięce i dzie­
cięca. * .

Skład p łó c ie n  i  b ie l iz n y  goto­
wej mębrdej, damskiej i dziecięcej 
M a r ; ' K u iin o w jL a , ul, Sław­
kowska 1. 13.

H o jtu s z  I W o!k© w icz, Pod­
wale E, firma pierwszorzędna, ar­
tystyczne wykonanie wszelkiego ro­
dzaju ubiorów męskich i damskich, 
znakomici przykrawaczo — robot­
nicy pierwszej klasy — wykona­
nie punktualne — p rz e je z d n y m  
w y k o n a n ie  w  c ią g u  24  g o d z in .

W y tw ó rn ia  u b io r ó w  A. M a­
l a r z a  i  S k f, Krupnicza 26, wyko­
nuje artystycznie wszelkie roboty 
w zakres: krawiehtwf wchodzące: 
uhlory męskie, cywilne i wojsko­
we, punktualnie, solidnie i tanio.

Z w ią z e k  k ra w c ó w  i  I ird w - 
CZyń, Mikołajska 13, Telefon Ni 
3C . Zamówienia wykc aule solid­
nie o 30% niżej cennika. Przez 
wakacje uskutecznia wszelkie prze­
róbki i przechowuje garderobę.

T. S le rę iiń sM , p r a c o w n ia  I 
s k ł a d  iu l e r ,  u l i c a  F lc - ja ń s te a  
i, 32.

W y tw ó rn ia  I t r a w a ts k  „PAe- 
r y “ u l .  ż z p if a ln a  2 9, I p ię t r o .

" . 'v i i.
Firm a H . W ein -s .h n a . Staro­

wiślna 6 — w wielkim wyborze 
obuwit męskie Iuksuwc, ja- 
koteź meli^na męska i damska, 
kapeiuszoj kraw atki i  t. d. .Ceny 
konkurencyjne.

M a g a z y n  o b a w 'a  i  ppa-*o- 
WE a ^ t L ^ a n i  S a ja k a ,  u l .  D łu ­
g a  1. 2 / .

S f t tn is la w  H a c b a j, u l .  św . 
T o m a s z a  C. K a g a  sy n  I p r a ­
c o w n ia  o b u w i .  d a c is k le ^ o ,  
m ę s k ie g o  i  d z ie c ię c e g o ,  aj-
nowsze fasony angielskie, fraiic a 
skie, warszawskie, stale na  składzie 
w wielkim wyborze.

Solidna firma G ize la  B ra n d ,
Starowiślna 6 — na sezon letni 
ja a f o S s Hr; w różnych fasonach i 
najmodniejszych kolorach, oraz wy­
kwintne -SKścr!:} po cenach przy-, 
stępnych.

P r z s # s lę f e i i® v if3 f s v a  featid!. 
i  i s r z e r s j  t e c h i r e i s z -  

se  i trans^GrSowe.
Sesjfralne Eiaro spedycyjne 

W. E a ja ń s k ś , E g a k ó w , ul. An­
drzeja Pofocklejjn 9, 7 eiątro, 
( ' ł o n  w ła s n y )  T e ls t  1343 19.

Biuro spedycyjne F. rsadel- 
sOfcn, plac Dominik.- tele­
fony 86 i 2056.

Zakład” -ydawnicze i przemy­
słowa „ u y n t j r a i" ,  S, A., Sławkow­
ska 1. 11.

R jS ż i tę .
F o r te p ia n y , p ia n in a  i f i s h a r ­

m o n io  firm pierwszorzędnych, jak :
Beolistein
Bosendorfor
Bluthner
Ehrbar
łbach
Kotykiewicz 
Lanberger & Gloss 
Soiler
Sc.hiedmayer 
Stńngl 
W irtb  '  

do nabycia w składzie fortepianów 
H e ltf iy  S n io la r s k le j ,  W o ls k a  7.

L 'żyt”a n e  s g n -ą fy  m ie s z k a ­
n io w e , m e lp , jw ts, m  ,bzj now o
i  Ł p ,, przyju.oje do sprzedaży 
Ju ljan  Tokar, ui. św. Jana  10,

Tanio i dobrze nabyć można u 
firmy B, H e im , S ta r o w iś ln a  33 ; 
g u z ik i ,  n ic i ,  ą łod b ^ o w k i, n łó -  
tu a  o r a z  w y ro b y  p o ń c z o s z n i­
cze .

o s f i A ^ r
w yoitnjch malarzy polskich po nl 

skie, couio ma d^ sprzedania
S i u i '0  g w i ; r, A B ? c'

Kraków, ulica Zielona L. 28.

H a n d e l io la z n o - g a la n ie r y in y  
i  r r z y b o r ó w  k u c h e n n y c h  A n­
to n i  ^śieciak , u l. Z w ie rz y n ie c ­
k a  1. 15.

Wynajasr* i naprana
s s s i o t i h o K ó w .

Z ak ir .d  w a lk a n iz a c y fn y  i w y ­
ro b ó w  g u m o w y  c a  „O PO N A ",
Sp. z ogr. odp., przy nl. Długiej 15, 
odnawia i naprawia zupełnie znf 
szczono płaszcze automob. i dętld, 
oraz wszelkia przedmioty w zakres 
ten wchodzące.

ZaMa-Jy jtrzsisyełowe.
Zakład tapicersko - dekoracyjny, 

m?pazvr m e b l i  i ' ryrób k o łd e r  
A. R y b iń sk i, ul. Sławkowska 21. 
Teietop Nr 3468.

Kajet, n D u d z ia k , ul. Fiorjau- 
ska 1. 47, posiada wykwintne u r z ą ­
d z e n ia  m e b lo w e  d o  gabliue* 
tó w , ja ć E ló . S y p ia l r ,  b iu r  ttp .

K atf wytw órula k o łd e r  K . D la 
iu s ie t* tc z , ul. Poselska 20.

P i łk i  n o ż n e  
H a k te ty  ( te n u łs y )
K rę g le  
K rok* e ty
L e k k ie  a t le ty c z n e

cenmki darmo i of'ankowane

Ł . W « ir d ! i  ig
Z r a l ł d w ,  u l .  G r o d z k a  2 8

M ru czy c ie*  t a  z egzaminami 
państwunem i przyjmie po3adę 

w G a n  obywatelskim. Zarząd wy­
działowej szkoły żeńskiej w Jaśle. 

*-*łsO

S k r a d z io n e  doiam onty wojsko­
we m  nazwisko Marjan Zieliń­

ski ,ur. w r. 1898, zamieszkały: 
Kraków X, Barska 125) unieważnia 
się. 3457

Z g u b io n o  kartę powołania, wy­
stawioną w P. K. U. Olkusz. 

Unieważniam, Jakób Kurek. 3148

S k r a d z io n e  dokumenty wojsko­
we na nazwisso Benadykt Zie- 

liń  ri, urodzony i zamieszkały w 
Krakowi o 20 listopada la a o  roku, 
■(Rynek gl. 1. 26), uniew ażni- się. 

34 d6

R u p ią  kompletną, wykwintną 
jadalnię oraz srebro stołowe. 

Zgłoszenia listowne pod , J a d a t-  
n i a "  do biuia ogłoszeń Hnpozyca, 
łaglełlońska 7. j o

K a p ią  pięsne lustro weneckie 
oraz dywany perskie. Zgłoaze- 

nU  l.stowne pod „ L u s t r o "  przyj­
muje jiuro  oglos-en Hnpozyca, ul. 
Jagiellońska 7. „455 1 *2

P 0 ł t P k ~ | ł ;  pokoju lub stancji 
z piecem kuchennym. Za odstą­

pienie mogę udzielać przez rok 
eaokf gry >* ikizypcacu lub przod- 
jrU>tL-r w zakresie szkół w yizia- 
jowych. Zgłoszenia pod „SraOSf*1 
przyjmuje Adm inistracja „Nowej 
EefcrmyL 3463

.  r j© ^ e 5 © ® © 4 ® © t S ® l © S 5 ® 0 ® ® © @ © L » © ® 0  
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Za k ła d  k re d y to w y  m iast małopolskich
(Bank Dewizowy)

Kraków, Rynek gsówny L. 3 4 , Pałac Spiski
przyjmuje wkłady na książeczki i rachunki bieżące;
załatwia wszelkie czjmności bankowe, przekazy, akredytywy,

kupno walut. 3269 i 6
Zakład ponosi z własnjm-h funduszów opłaty stemplowe 
i podatek 105/«-owy. Godziny kasowe od godz. 9 — 1 w poł.

®©@©e©®@«®©®©ieeeeeeee*ee*®
|  Uchwałą Walnego Zgromadzenia Spółki akcymej „TRZEBINIA**, fabryka
Z maszyn i narzędzi rolniczych, odlewnia żelaza i metali w Krakowie, z dnia 27-go 
- maja b. r., ustaloną została dywidenda od akcji na rok 1922 w wysokości

M IM
iujl

i i
n

ł» Mowie, uSito Jasna i. 5
przygotowaną do matury g .m D iz , 
reaiaOj, seuj.ner., Jo egzaminów 
z posTczegóinycn klas i przedmio­
tów. N ansa zbio'owa, indywidualna 
1 systemem hnrespcndencyl- 
nyw. ,8 10 u

© w azyjnic .i Podszewki poa ża­
kiety i płaszcze: Kraków, Erzo- 

zowa 4, 1 piętro. 3195 6 10

l  18 le tn ik ó w  w górzystej okc- 
SJf iizy blisko lrsów i rzeki, k . ta  
mieszkań z ntrzymaniem, zaraz. 
Zgłoszenia , .3 ia  l e tn ih ó  w " przyj- 
Tnnje Administracja „Nowej R«- 
formyu. « 3376 3 3

Resztki okaryna
n- kostjumy i suknie, po cenach 
‘abrycznych: Kraków, Brozowa 1, 
I  piętro. 3*07 3 3

K o r e p e ty c ją  w Krakowie lub 
na wsi, w lepszym zyd. domu, 

przyjmie abEolwjnt gimnazjum. — 
JZgłaszenia pod „ A b s o lw in t"  do 
A am inistracji „Nowej Reformy“. 

3424 2 2

a m l t n r  's io  h o  w y, skórą kryty, 
f e j  okazyjn: s do sprzedania. Ulica 
F lorjańska L 16, u tapicera.

3 ,25  i  3

swmmi m olewy
i  migrenę nsuwa zoaay pioszek 
z K o tiu tw icM , „K lg ru ao -W e?- 
ł  3 ź ia ;!. Żądać w aptetaoh i sk ła­
dach aptsczuTLh. A p te k a  A. Gą 
srekiego uf W a rs z a w ie .

1 /  i 4  bu

Ksî prnia katclicka
K rsh ó w , u l. I ło r ja ń a h a  1
otrzymała na skład kilkanaście 
o s f a l i i i i e h  e g z e u i p l a r z y
dzieł;

K. E a r to s z s w io z . Księga 
pamiątkowa Kon,rycucj' 1 Ma­
ja. Cena 2 to^ów 240 Vk.

K. B srłflST iew ics. Anty­
semityzm w Polsce do ksńca 
XVII wieku. Cena 240 Mk| 

K. Sar1osze«rtcz. Vvroj9a 
żydowska w r. 1859 (początki 
asymilacj i antysemityzma). 
Cena 100 Mk.

(Dzieła te oddawna są wy­
czerpane w handlu księgar­
skim). 3060

□

Wypłatę kuponów u kuteczniają od dnia dzisiejszego:
Polski Bank Krajowy, Oddział w Krakowie, Zakład centralny wo Lwowie i tegoż 

Oddziały i
Lank Towarowy, Oddział w Krakowie, Zakład centralny w Warszawie i  tegoż. 

Oddziały.
zawiadamia się, to nie pcdjęic da dnia 15-go I:pca 

1922 r. szłLki V złożone zostaną na koszt subskrybentów
do depezytu bankowego. 3434 1 2

DYStEKGM .

Zawiadom'
Naszych P. T. Odbiorców zawiadamiamy, że od dnia 1-go lipca 1922 r 

przedstawicielem naszym w Krakowie jest

Mmumw
w  K r a k o w i e #  u h  W r z e s i ń s k i  L ,  7 ,  t a S e l e n  ? 3 r  2 5 6 , '

Towarzystwo akcyjne ^
Fabryka p rze tw jrów  tłuszczow ych w Trzobini.

Nakład Polskiego Towarzystwa księgarni kolejowych
»RUCH« S. A.

Maupassant: „Silna jak śmierć4'.
Do nabycia we wszystkich księgarniach DlaP.T. księgarzy rabat

335j  3 2

*t»4->♦♦♦<* >♦♦♦♦♦♦♦♦■ & <* ❖•< *

KSIĄŻNICA POLSKA ‘
T. N. S. W.

Lwów, ulica Czarnieckiego L. 12 
- Warszawa, Nowy Św!at L. 59

poleca 3415 2 2

f f l ik s  W il iń s k i
dyrektor filji 

Polskiego Banku Przemysłowego w vSosnowcu

BANK
IJESO ORGANIZACJA

Róaiitad. jazdy >^r;ągów na |iois?iiej czyści
- fcÓRNEU-J ŚLĄSKA

zamieszczonTm jes t w U tJZ S JD O W Y IH  I łC ^ E -tŁ A S lZ IE  A A z D f f ,  
wydanym przez ministerstwo kolei żelaznych, r.aktadent Polskiego 

Towarzystwa księgarni kolejowych „Ruch- S. A.
Do nabycia w księgarniach, na stacjach kolejowych i w kjoska .b 

Towarzystwa „Rncb“. 3356 2 2

O & Ł f r S Z E N E E .
W dniu 14-go lipca 1922 r. o godzinie 10-Łej rano 

w Sądzie okręgowym kieleckim odbędzie się licytacja na 
sprzedaż dóbr R ogieniC S, powiatu włu^zczowskiegu, prze­
strzeni 6 2 6  morgów, stanowii-cą w połowie własność pa- 
rafji kościoła św. Krzyża w Kielcach, o czem podaje się 
do publicznej wiadomości.

Kielce, dnia 23 czerwca 1922 r. 3405 3 3

. Sozdr koucielny  p a ru tji św . E r£ ;ią<

kompendium interesów i techniki bankowej 
  (str. 336 i liczne tablicej. --------

Do nabycia w każęicj księgarni.

♦

3451
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PIERW SZA KALOPOLSKA WYTWÓRNIA

I L A S T Y C H
A. POGORZELSKIEJ®

Nr telefonu 98 K E A 1 Ó W  ul. św. Łazarza 19
wyrabia meble blaszane i żelazne, jak: łóżka dziecięce, studenckie, 
stolikowe i duże, z materacami lub nez, wkłady siatkowe i t. p.; 
umywałem blaszane w tilku gatunkach do wyboru; kasety 
żelazne, rowerki, tresynki, saneczki sportowe, lakierowane 

i emaljowane na gorąco.
Utrzymuje na składzie powyższe wyroby w wielkim wyborze.

Natychmiastowa wysyłka na prowincję. Przyjmuje również zamówienia.
Sprzedaż iiurtowna i częściowa po cenacEifabryciiuycLi

1320 3 7

k o ł p ;k y
w  w ie lk im  w y b o rz e  p o leca :

d o m  m e b l o w y  iw. p l e s z o w s k i
HRAIŁÓW, M A Ł Y  ftY N E K  L . 2 ,  T E L . 1 3 5 1 .

DIS kupców i pensjonatów znaczny opust. 34;g 2 2

r B A C E L E ” 1
p ierw szej p o lsk ie ] fab ryk i ^tacell

(F © 5 > K O l ¥ A “  w  S o s n o  w  e n
n ie  u stęp u ją  n a jlcp szy n i zagran iczn ym

C eny k o n k u re n c y jn e . 3161"li
D ż - a c !  w  B ? c i ? d 3  34 1 42 2

poleca pierwszorzęany krochmal ryżowy w proszkach i kar­
tonach, puder ryżowy ora-z błyszcz krochmalny.

Główne zasłipsTWd na M alo pa iske : K stirrc? Y o rzi^ im e r, fr a k ó w , W rzesliisk? 7 .

~  t u r b i n y " w o t S e
światowej sl^wy fabryki turbin, ,T. M. V0ITHA w St. Półton, dostaroia 

„R O L W 3P glE JA « S . A.
Kraj. Zakład dla : rLemysłn tabryozuego, Lwów, Fredry 9, tel 3*58.

Wyłączne zastępstwo i.a  PoLkę. 3016 5 6
Bodowa kompletnych młynów i zakładów o sile wodtej.

Większa fabryka pod Krakowem
■ poszukuje 3380 3 3

^mudzieinep koresiien^niS (Ki)
polsko-niemieckiego. — Posada zaraz do objęcie,. 

Zgłoszeń.a pod „W ielk i p r z e m y s ł1* 3o Biara igłeszeń 
Feliksa Stattera. Kraków, ulica G^oazka L. 13.

s p r z e d a ż  m m m m
Kraków, ul. św . Jana 10 Telefon Mr 0 5 7 4

(sklep Tokara), przyjmuje do sprzedazj. 2704 4 4

P P S E D M I U T Y  M I E S Z A  J 5 N I C W F  
O F k A - i Z  M I E S Z A N E  I  IYF • - * : T A L - 0  KŁ E .

S f tS Z T B Y  ( 0 1 HIC7 B
?e
vcU

kieraty, eieezkarnie, młocarriie, pompy studzienno i 
maszyny de wyrobu dachówek, oraz odl6wy żelazne wc.;,ia0 

albo nadesłanych m oleli lnb rysonków, wykonaje

fUryHa maszyn rolu lUM& a Russie,
Kupuje maszyny parowe, motory i złom żelazny do przetopienia.

Jetesi fs* te ł

Q)
M
C•M
C 
4 

U 
% ' 
“i
H
i

S i
P
F.
o
■«
■M
C3

■«

!*a,

WŁ&mŁ
F Ł Ś C J 1 I N H A  B A T Y S T Y

m at£R ji3 wEŁMANą m m m m  t m ąm m  
m R & m iL  w ą u s m  i  n m m m  

PŁkszęm
E U S Z U L B  M Ę S E S 1 ,  M & Ł E  l  R O L G U C W E  

m m  C 1 H A T Y
poleca

SSATKS-il AFEOWIZACJI U i ?
Sjtólka ^ ograniczoną odpawiedziainoioią

ąUAAÓW -  PAl&C S?ISZL 153B, ,

N-

D A M S K A

S U K N IA
le tn ia , ty lk e m ltp.

Wysyłamy wprosr z fabryki pięaną, d a m sk ą , letnią, 
całą att ia ią  trykot., nadzwyczi, praktyczną, nadaiącą 
się na k a ż d ą  figurę, w kolorach: esamy, granatowy, 
bordo, fres. czerwony, lila, różowy, niebieski, zielony, 
piaskowy, szary, bronzpwy, elektryk, biały i t. d., naj- 
modtiieiszy fason, pięknie przybraną, ty k o  za 4,5550 « ikp .
Przesyłka 300 mkp. P u y  Namówieniu 3 sukien i więcej 

przesyłka na nasz rachunek.
Wysyłamy zaraz pocztą za pobraniem (płaci się przy 

odbiorze). — Prosimy adresować: 3248 6 6

I . ŁUBKA, ŁÓ DŹ 11 .

Wodociągi, ogrzewania, gaz
wykonuje po cenach przystępnj'cłi:

- jr L T Ł - -T Ż A x T  T O
KfSikÓY?. u l. 3Jsr. J a n a  TO, te l. 5'74

oraz kupuje:
r o s i ą d z ,  i r i i e d ź ,  b p o n * a .

1222 4 4 -

Nie zapomnij wziac ze sobą „KLEJNOTO**, 
kuchenki oszczędnościowej z rurą do pieczenia, 
gotującej na 5 osób. Dostać możtia w każdym 
większym sklepi*1 żelaznym lub wprost u in ż . „ 
J. Stobieckiego Bielsku Cieszyńskiem. 3880 Wl

Ł̂ VWV HVM ^W W V V lłV < F V V W W V U W V V V V V V W V ^< W W -l5

PAliJllBKtJ f l E i l
handlowe,'robotniczo i m iiizknlno cszelzieyo rndrajc, jahotjjż pawiionj 
sportowe, kabiny kąoielomę doiaki og:o4orv'i. bndś' tałotoniocno, i t. d., 
bez znajomości fachuw«j i narzędzi, rych‘o do wj.staw.enia 1* ifozo- 
br.n ia , dająco cię łatwo transportować, wykonuje weJłjig w iasnjca

patentów • ‘ «

. Is M . A r M ?  J& LJL  J ^ - s s
( ió , .  tn. Ł». H. Saućthf-oiiunj, I f ia d e ii  I., W ołI*cIie 3 3 .

K u  %’a fe f e s |e ł 

P M

Sa w akacji

z im m i
t a ń s z e  i z n a em ite  tr w a lsz o
od szytjcb, wyrobu fabryki obuwia 
też. Drobmaka i Ski. spizadają:
inż. SroSwiDhia, nl. SI? wHnwsłta 2, 

Ś a z a r  KvaJ®wy, Ityssek 33 ,
- £y«m i*iai J a d a ,  15-

,.3s2ownis“ ?aiłryJŁieh«wiaiJzariiowiełflka70

W Drukarni Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska L. 10. Rządca Drukarni L IC. Górski.


